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Czesi przedewszystkiem l u d n o ś c i  p o l s k i e j  
na  Ś l ą s k u ,  jako pozostającej z nimi w naj­
bliższych stosunkach sąsiedzkiego pożycia.

To znown stara metoda polityiu czeskiej. — 
Sprawę ważną przesąuza się z góry b e z  n a s  
i stawia się nas wobec gotowego, nieodwołalne­
go faktu Gotowi jesteśmy zawsze w sprawach 
ogólno-narodowych dotrzymywać Czechom soli­
darności rzetelnie i uczciwie, pod jednym atoli, 
nieodzownym warunkiem: m u s i m y  m i e ć  g ło s  
w d e c y d o w a n i u  o s p r a w a i  h, w k t ó ­
r y c h  m a m y  w s p ó ł d z i a ł a ć  z C z e c h a m i .  
Nie możemy zgodzić się na to. aby nam t,e na­
rzucano, Jeżeli Czesi, postępując iednostronnie 
i apodyktycznie, me znajdą nas potem u swoje­
go boku, to już sobie samym \unę przypisać 
muszą. ~  " ~

My na przykład w tym wypadku mamy po­
ważne wątpliwości, czy polityczną i rozsądną 
jest rzeczą, z o s t a w i ć  N i e m c o m  m o n o p o l  
r e p r e z e n t o w a n i a  A u s t r y i  w p o c h o ­
d z i e  j u b i l e u s z o w y m  n a  c z e ś ć  c e s a ­
r z a ?  Romijajac już nasze stanowisko polity­
czne wobec korony, jako nawet w państwie 
konstytucyjnem niesłychani" ważnego czynnika, 
nie uważamy aJti dla siebie, ani dla Czechów, 
za wskazane, abyśmy ułatwiali Niemcom austrya- 
ckim to, co sprzeczne jest z naszym politycz- 
nym interesem: zademonstrowanie, że tylko on* 
są lojalnym, do rządów uzdolnionym ludem w 
tern państwie, pomimo, że w porównaniu ze Sło­
wianami tworzą w niem mniejszość.

Czesi rozstrzygnęli tę kwestyę, naszem zda­
niem, nie pozbawioną pewnego, z a s a d n i c z e ­
g o  znaczenia, na podstawie swojego zatararu o 
przedstawienie „Nar. Divadla“ w Pradzo. Wol­
no im to uczynić — ale po wziąwszy postano­
wienie b e z  nas ,  nie powinni mieć dc nas pre- 
tensyi, abyśmy poddawali się decyzyi, przy któ­
rej powzięciu nie mieliśmy głosu.

Tu krótki rachunek nie dla tego zestawiony, 
abyśmy mieli rzucać Czechom rękawicę... Z a ­
s t r z e g a m y  s i ę  p r z e c i w  w y s n u c i u  t e ­
g o  w r * o s k u. Nasze inteneye zmierzają w kie­
runku w ręcz  p r z e c i w n y m .  Chcieliśmy tylko 
opinii czeskiego narodu wskazać właściwsze 
kierunKi politycznej metody, któraby prowadzić 
mogła jeżeli nie zawsze do w s p ó ł d z i a ł a n i a  
z opinią Dolska i z jej przedstawicielami poli­
tycznymi, to  p r z y n a j m n i e j  z d o l n ą  b y ł a  
do u t r z y m a n i a  a k c y i  r ó w n o l e g ł e j .  
A utrzymanie takiej akcyi wyszłoby chyba me­
ty lko na korzyść Polakow...

przy luerze W (glosowanie było imienne) wy­
nik był bardzo wątpliwym.
~ Stronnictwa rządowe nie wszystkie dopisały! 

Z „Narodnego klubu" czeskiego brakowało 18 
pusłów, a z posłów niemiecKich, należących do 
bloku, wielu się wstrzymało od głosowania, 
wielu zaś głosowało wprost „contra". Przed 
głosowaniem odbyły się jeszcze gorączkowe ro­
kowania rządu z Niemcami z Czech. Podług 
„Neue Fr. Piesse" bar Beck -sobiście zaręczył, 
ze urzędowym językiem wewnętrznym w Cze­
chach pozostanie język n i e m i e c k i , " a l e  nie 
wpłynęło to widocznie na stanowisko Niemców, 
mimo iż ich zapewniono nawet, że p. W e s s e -  
l y  nie pójdzie na emeryturę, lecz ponownie 
obejmie kierownictwo wyższego sądu krajowego 
w Pradze, i że ci urzędnicy niemieccy, którzy 
nie stosowali się do orzeczeń jego zastępcy Re 
nescha, karani nie będą.

Po stronie czeskiej przykre sprawiło wraże­
nie przemówienie ministra obrony krajowej i o- 
slry ton, w jakim odparł zarzuty, poczynione 
oticerom przez posłów czeskich. Także pogłoska, 
aczkolwiek niesprawózuna, że wojskowość wraię- 
szała Się do spora językowego na poczcie w Cze­
chach na korzyść Niemców, nie przyczyniła się 
do wywołania korzystnego dla przedłożenia na­
stroju — Ogólnie jednak zdziwiło przedewszyst- 
kiem stanowisko Niemców i partyi chrześcijań- 
sko-społecznej, z której wielu wstrzymało się od 
głosowania. Niemcy, zwłaszcza czescy, okazali 
się znowu elementem baidzo dla rządu niepe­
wnym, a nawet niebezpiecznym. Mimo wygóro­
wanych pretensyj do rządu, w krytycznej chwili 
nie przedstawiają dla niego wartości. Jest to 
doświadczenie nie nowe, ale powinno ono być 
dyrektywą na przyszłość. — Stronnictwo, które 
zawsze się przedstawia jako „staatserhaltend" 
i z tego tytułu aroguje sobie prawa i pretensje, 
wywołujące ustawiezue przesilenia i konflikty 
z innerai narodami, głosowało przeciw rządów 
w chwili dla niego . najkrytyczmejszoj i odrzu­
ciło przedłożenie, będące „koniecznością pań­
stwową" pierw szego rzędu

Mała większość, jaką rząd dziś zwyciężył, u- 
ratowała sytuacyę i przesilenie zostało zaże­
gnane. Ale głosowanie okazało, jak niewygodną 
i niebezpieczną jest dla rządu metoda wniosków 
nagłych, wymagająca większości kwalifikowanej. 
Gdyby chodz;ło o większość zwyczajną, rząd 
byłby mógł się pochwalić nawet olbrzymią prze­
wagą nad opozycyą. bo 280 głosami przeciw 
136 czyli większością la4  głosow, Ta olbrzymia 
większość, zapewniająca rządom we wszystkich 
innych parlamemarh byt spokojny, w naszym 
parlamencie okazuje się zaledwie wystarczającą. 
Wobec konieczności posłagiwania się wnmska- 
mi nagłymi, rząd musi zawsze rozporządzać 
większością 2/s głosów. Nawet dla uchwalenia 
budżetu rząd będzie musiał sobie zapewnić taką 
kwalifikowaną większość, ponieważ budżetu 
także inaczej nie było można postawić na po­
rządek dzienny, jak w drodze wniosku nagiego. 
Wywołuje to ciągłe naprężenia parlamentarne, 
niepewność sytuacy: i czyni rząd zawisłym nie 
od większości, ale od mniejszości, ba nawet od 
najmniejszych grup parlamentarnych, albo, jak 
dzisiejsze głosowanie okazało, od jednego lub 
dwóch posiuw. Jest to stan bezsprzecznie anor­
malny i chorobliwy, który może po części da 
się usunąć przez zm anę regulaminu, podwyż­
szającą wymaganą liczbę podpisów dla w: ioskuw 
nagłych. Jeśli zgłaszanie wniosków nagłych bę­
dzie utrudnione, to rząd a względnie stronni­
ctwa większości, nie będą zmuszone uprzedzać 
stronnictw mniejszości o swoich wnioskach 
Dzisiejsze głosowanie będzie więc z pewnością 
wyzyskane, aby przyspieszyć reformę regulami­
nu, która należy teraz do najaktualniejszych 
kwestyj parlamentarnych. Sz.

wielki zawsze panuje dyssonans. Dalej podkre­
śla „Hałyczanin" jako szczególniej znamienny 
fakt, że poseł Wasilko nie poszedł ze swojera 
usprawiedliwieniem do żadnej innej partyi nie­
mieckiej, tylko do Wszechniemców, którzy jak 
Wolff, uważani są jakby za przedstawicieli pru­
skiej polityki w Austryi.

„Rusian" znowu przypisawszy wystąpienie 
praskie posła Okuniewskiego rozczarowaniu, 
jakiego doznał w czasie od 1897 do 1900 roKu, 
ki"dy starał się o pomoc niemieckich indowców 
i Wszechniemców, czyni od siebie uwagę, że 
fakt usprawiedliwiania się ruskiego kiubn przed 
takimi Wolffami, których sami Niemcy za nic 
już nie mają, rzuca bardzo charakterystyczno 
światło na stanowisko kiuDu i ruskich posłów".

—  L i s t  p a s t e r s k i  biskupów ruskich stał 
się przedmiotom napaści ze strony „Diła“, co 
jest tembaruziej niesłychanem, że dziennik ten 
w znacznej większości prenumerują przede- 
wszystkiem k s i ę ż a  r u s c y ,  że artykuły prze­
ciw listowi pasterskiemu pochodzą —  jak sama 
redakeya zaznacza — ze  s f e r  d u c h o w i e ń ­
s t w a  „ukraińskiego".

We wczorajszym artykule poświęconym tej 
sprawie, jakiś ukraiński popik wywodzi bardzo 
uczenie, na podstawie mnóstwa łacińskich cy­
tatów z dzieła profesora uniwersytetu w Ins- 
bruku Noldina „Summa Theologiab moralis", że 
list pasterski biskupów ruskich n ie  z g a d z a  
s i ę  z z a s a d a m i  m o r a l n o ś c i  n i e o m y l ­
n e g o  k o ś c i o ł a  k a t o l i c k r g o ,  wedle któ­
rych należy potępiać t y l k o  c z y n  z ł y ,  jako 
taki a wolno natomiast c i e s z y ć  si<; z na­
stępstw jegc, o i l e  b y ł y  do br e .  Biskupi 
ruscy tedy p o s t ą p i l i  n i e z g o d n i e  z t ą  
z a s a d ą  m o r a l n o ś c i  k a t o l i c k i e j ,  skoro 
potępili tę część społeczeństwa ruskiego, która 
w sumieniu swem potępia wprawdzie sam czyn 
zamordowania namiestnika, a l e  c i e s z y  s i ę  
z d o b r y c h  n a s t ę p s t w  t e g o  c z y n u  (')

Wywody uczonego w piśmie kapiana ukram- 
skiego wydały się jednak proknratoryi państwa 
zbyt moralnemi, skoro s k o n f i s k o w a ł a  ich 
część, zapewne najciekawszą. Dla wiadomości 
szerokiego ogółu pozostały tedv .tylko strzępy 
tych wniosków, do których ten uczony mora­
lista doszedł, a które jednak wystarczą, auy 
należycie ocenić wartość moralną jego własną 
i jomu podobnych.

„I oto nasz episkopat z metropolitą na cze­
le — pisze ton ukraiński kapłan — przerażony 
zbrodnią i polsk.emi groźbami, wprzęga się do 
wozu polskiej polityki, nawet n a r a ż a j ą c  s i ę  
na u t r a t ę  w p ł y w u  wśród swoich wiernych 
i na zaszkodzenie cerkwi"

„Że list pasterski ruskiego episkopatu jest 
aktem przedewszystkiem politycznym, dowodzi 
chociażby ten drobny szczegół, że niemieckie 
dzienniki wiedeńskie miały go wcześniej, niż 
urzędy parafialne, mające nawet najlepsze pc 
łączenia pocztowe. Czyż me nasuwa się tp m i-' 
mowoli myśl, że list był raczej przeznaczony 
dla Wiednia i dla Koła polskiego, niż dla ru­
skiego duchowi cństwa i narodu. ,

„Niechajże tam cieszy się i tryumfuje zdrowo 
Koio polskie z tego politycznego, a raczej bar­
dzo niepolitycznego aktu naszego episkopatu. 
A ie  n am  — r u s k i e m u  d u c h o w i e ń s t w u  
j e s t  n i e w y p o w i e d z i a n i e  p r z y k po, ż e  
p r z e z  t a k i e  p o s t ę p o w  >n:e n a s z y c h  
w ł a d y k ó w  — z r e s z t ą  n i e  p o r a ź  p i e r ­
w s z y  — n a j l e p s z e j  n a j w p ^ y w o w s z o  
n a s z e  s i ł y  t r a c ą  z a u f a n i e  i m i ł o ś ć  
do n a s z y c h  w ł a d y k ó w ,  c o - s z k o d z i ć  
m u s i  i c e r k w i  i w* er ze ś w i ę t e , . ' W  t a ­
k i  s p o s ó b  w ł a d y k o w i e  n a s i  s t a j ą  w 
s z e r e g a c h  n a j c n e r g i c z m e j s z y c h  pro­
p a g a t o r ó w  r e l i g i j n e g o  r a d y k a l i ­
zmu (!!).

„A z jakiem r o z g o i y c z e n i e m  (!) przy­
jął lud nasz ten list polityczny. Podczas, gdy 
pięknych kazań słucha on zwykle z wielką u-

S p r a w y  n i s k i e .
(Sprawa mowy pusta Okuniewskiego. — Wystąpienie po- 
słff W asilki.— Księża ukraińscy o liście pasterskim ui- 

iktipów ruskicb). ; —
Sprawa posła O k u n i e w s k i e g o  nie prze­

staje budzić powszechnego zainteresow ania, tera 
bardziej, że prawdopodobnie sianie się ona pun­
ktem wyjścia dla* ważnych przesileń w łonie 
klubu ruskiego w parlamencie.

Dotychczas nie byłe wiadomem, co właściwie 
poseł Okuniewski powiedział na bankiecie urzą­
dzonym przez Radę m. Piagi po pogrzebie posia 
Herolda Poseł W a s i l k o ,  który usprawiedli­
wiał klub ruski za tę mowę przed Wszechniem- 
cami, nie przytoczył inkryminowanych ustępów 
mowy, ograniczając się do stwierdzenia, że 
w depeszach były one przekręcone i nie odpo­
wiadały inteneyom mówcy. „Diło", które mowę 
Okuniewskiego nazwało niefortunną, i aprobo­
wało w całości skandaliczny krok posła Wa- 
silki. nie przytoczyło także żadnych faktycznych 
danych, z których możnaby widzieć, na czem 
mianowicie owo „przekręcenie" jej tekstu w de­
peszach polegało.

Dopiero wczoraj klub ruski ogłosił w tej 
sprawie oficjalny komunikat, w którym mowę 
posła Okuniewskiego przytacza w następują- 
cem brzmieniu:

„My, zastępcy słowiańskich ludów, przybyliśmy 
tu. aby naszemu czeskiemu koledze oddać ostatnią 
przysługę. Przybyliśmy do Pragi w ważnym dniu, 
gdyż w tym samym dniu odbywa się w Wiedniu 
zjazd niemieckich książąt, chociaż z pewnością te­
go nie zamierzaliśmy, póniewmż ani śmierć doktora 
Herolda, ani jego pogrzeb, nie mogły być przewi­
dzianemu Przybyliśmy tu, a nasze przedsięwzięcie 
jest tak czyste i wzniosłe, że także i koledzy nie­
słowiańscy do nas się przyłączyli. Widzimy w na­
szem gronie Niemców, Włochów i Ttifinundw J a, 
w Złotej Pradze, widzimy wspaniały rozwój na­
szych braci Słowian, którzy pracę kulturną rozpo­
częli na podstawach demokratycznych z dołu, nie 
z góry, i dc tak wjsokiego stopnia kultury dopro 
wadzili. — Podziwiając ten rozwój mych braci sło­
wiańskich, jako rezultat mrówczej pi'ności i te 
wzniosłe historyczne pomniki, budzi się we mnie, 
jako reprezentancie jednego z najmłodszych sło­
wiańskich ludów kuiturnych, myśl, by do n a s z y c h  
o b e c n y c h  p o l i t y c z n y c h  p r z e c i w n i k ó w  
wśród Słowian zawołać: S t w ó r z c i e  w r e s z c i e  
z a w i e s z e n i e  b r o n i ,  c e l e m  s p o k o j n e g o  
r o z w o j u  k a l t u r n e g o .  Z ' m o j e j  . s t r o n y  
j e s t e m  g o t ó w  do  o f i a r " .

Po stwierdzeniu autentycznego tekstu mowy 
klub ruski doszedł do przekonania, że rnuwa ta 
nie sprzeciwia się politycznym zapatrywaniom 
klubu i że ogłoszone z porozum, eniem z preze­
sem Romańczukiem w prasie oświadczenie po­
sła Wasilki odnieść należy jedynie do niedokła­
dnego oddania i b ł ę d n e j  i n t e r p r e t a c y i  
podanej mowy. Mowa ta, według zapatrywania 
klubu, nie zawiera żadnego nieprzyjaznego uspo­
sobienia wobec Niemców, podczas' gdy obiaw 
sympatyi wobec Słowian nie może być uważa­
ny jako przeciwny zapatrywaniom klubu. — 
Z tych powodów — są słowa komunikatu — 
uważa klub ruski dalsze omawianie tej sprawy 
za zbyteczne i uważa tem samą kwestyę za 
załatwioną.

Potem wyjaśnieniu sprawa posła Okuniew­
skiego schodzi na plan dalszy, miejsce jej zaś 
zajmuje postępowanie posł? W a s i l k i .  który 
rak posp*esznie podążył do Wszechniemcó,-. aby 
ich co do właściwych mtencyj klubu ruskiego 
uspokoić.

Ten czyn przywódcy bukowińskich Rusinów o- 
mawia„Hałyczanin“ w artykule p t. „Meisterstiick 
posła von W ashkr1 wywodząc, że w klubie ru­
skim zapanowały takie stosunki, wśród których 
ludzie wybitni, nie w ukraińskiem ale w ogól- 
noiudzk.em znaczeniu, nie mogą się utrzymać, 
ponieważ pomiędzy nimf, a resztą klubu za

Właśnie dla tego, że zarówno dawne, na hi­
storycznej trądycyi oparte, sympatye narodowe, 
jak polityczny interes bieżącej doby, najwięcej, 
z wszystkich ludów austryackich poza Krojem, 
zbliżają nas do Czechów, nie możemy pominąć 
paru kwestyj spornych, jakie w ostatnich cza­
sach miedzy nami a Czechami się wyłoniły.

Przedewszystkiem stanowisko prasy czeskiej 
Wubec kwestyi ruskiej, zwłaszcza o ile ona 
znalazła swój jaskrawy wyraz w zbrodni Siczyń- 
skitgo! Czesi inoże zecncą się wreszcie przeko­
nać. jak źle ulokować swoje sympatye. Ten 
klub ruski, z którego opinią pospiesznie zsoli- 
daryzowaia się prasa czeska, poszedł do Canos- 
sy i przeprosił kornie Wszechniemców w rodzaju 
Wolffa za to, że poseł Okuniewski w Pradze 
uznał potrzebę porozumienia się z Polakami.

Stąd przecież jasna płynie dla Czechów i dla 
nas nauka. Dla Czechów, że pod względem po­
litycznym zupełnie chybione jest kokietowanie 
z klubem ruskim, który punktu oparcia szuka 
u naizagorzalszych wrogów narodu czeskiego. 
Polacy nie mogą nie wysnnć wniosku, ze me 
naturalny i sprzeczny z ich interesem narodo­
wym byłby stosunek z -klubem czeskim, który 
reprezentuje opinię, przechylającą się na stronę 

:klubu ruskiego w chwili, gdy tenże aprobuje 
zbrodnię morderstwa, na Polaku popełnioną, i 
pomimo że ten klup ruski równocześnie zaw iera 
sojusze z Wszechnieincami. Chyba miłość Cze- 
ichów ku Rusinom jest tak wielka, że goiowt 
isą każdej chwil, darować im pospolite zbrodnie 
ina Polakach spełniane i nawet kokietowanie 
\z Wszecłraiemcami! Ha, wtedy znowu Polacy 
joglądać się muszą za przyjaciółmi i sprzymie- 
'rzańcair wszędzie indziej, tylko nie tam, gdzie- 
łby się spotkać mogli z Czechami.

To ze strony Polaków nie byłoby oportuni­
zmem, lecz obowiązkiem szukan.a ochiony przed 
igroźącem im niebezpieczeństwem Bo nie idzie 
tutaj wreszcie o Rusinów tylko. Czeska opinia 

jpublkzna staje pizecież po stronie r z ą d u  ro- 
js v j s k i e g o, gdy on ogniem i mieczem tępi 
- wszystko, co poiskie. Prasa czeska, z niesły­

chanie małemi wyjątkami, nietylko nie potępia 
gwałtów, spełnianych przez rząd carski na Po­
lakach, lecz nie czyni nawet tego, do czego 
poczuwiiją się wrogie nam uzienniki niemieckie: 
n ie  z a m i e s z c z a  pozytywnych wiadomości u 
faktach prześladowania ludności polskiej w za­
borze rosyjskim.

Jeżeli do togo dodamy bezwzględne postępo­
wanie Czechów z ludnością polską na Śląsku i 
im kresowych posterunkach, nadużywanie przez 
nich prependerencyi, gdy ją tylko po swej stro­
nie czują, to zaiste my, Polacy, musimy sobie 
wreszcie zadać pytanie, jakie korzyści mamy 

iz tej przyjaźni czeskiej, która zawsze u nas 
,-byla w estymie i szacunku, a z której Czesi 
tak dziwne, co najmniej, dla nas, wysnuwają 
konsek weneye!

Poruszamy tę drażliwą kwestyę bez żadnej 
animozyi, pod wrażeniem ostatnich, niesłycha­
nie dla nas przykrych w yiiaaków , z innego je­
szcze powodu. Oto Czesi odwołują się często 
do nas, j a k o  do S ł o w i a n ,  abyśmy, w nię 
narodowej solidarności, szli z nimi razem w spia- 
wacb. k t ó r e  o m  z g ó r y  p r z e s ą d z i l i  i 
[ r o z s t r z y g n ę l i .  Tak ma się obecnie rzecz 
{z udziałem narodów słowiańskich w Austryi w 
p o c h o d z i e  j u b i l e u s z o w y m  c e s a r s k i m.  

!,Z powodu brutalnego rzeczywiście stanowiska 
'Niemców wrobec przedstawień „Narodnego Di- 
;vadla" w Wiedniu, oświadczają Czesi, ze w po­
chodzie jubileuszowym udziaiu nie wezmą i uc 
Wiednia na dzień uroczystości nie pojadą. Ró­
wnocześnie prasa czeska zgłosiła apel do ludów 
słowiańskich w Austry, aby dotrzymały Cze­
chom solidarności. W ostatnich dniach czytamy, 
że solidarność tę, jako obowiązkową, narzucają

S i s u i k J  g f l o @ o w a j & f i a .
(Koregpondoncya „Nowej Reformy".)

Wiedeń 13 maja.
Rzad był dziś popołudniu w wielkim niebez­

pieczeństwie, Nagłość wniosku o przydzielenie 
komisy wojskowej ustawy, żądającej podwyż­
szenia kontyngentu rekruta dla obrony krajo­
wej o blisko 5000 ludzi, uchwaloną zustała 
większością d w ó c h ,  podług innj ch obliczeń 
c z t e r e c h  głosów ponad potrzebną liczbę dwóch 
trzecich części głosów. Za w'ęks/ością głosowało, 
jak wiadome 280 posłów przeciw 136, ogólna 
liczba głosujących wynos przeszło 416, z czego 
*/, czyni 276 względnie 278. Decyzya leżała 
więc w rękach jednego lub dwóch posłów 
i o m a l  n i e  p r z y s z ł o  do w i e l k i e g o  
p r z e s i l e n i a  r z ą d o w e g o  a n a w e t  par-  
I a m e n t a r n  ego .

Wiadomo, jak sfery miarodajne w Austryi 
czułe są w sprawach wojskowych; konsekweneye 
odrzucenia nagłości mogły więc być poważniej­
sze. aniżeli zwykłe przesilenie gabinetowe. Do 
ostatniej chwili panowała niepewność, a pod­
czas głosowania objawiało się niezwykłe naprę 
zenie. Chwilami zdawało się, że potrzebna wię­
kszość 3/8 obecnych nie znajdzie się, a jeszcze

bym chętnie jeszcze coś więcej... — dorzuci1 sze­
ptem i zamilkł.

Panna spłonęła. Poczęła nagle przewracać ka­
jety z nutami, szukając, sama nie wiedziała, cze­
go. I padło między nich długie, różane milcze­
nie. -

Wreszcie, nie odwracając ku niemu twarzy, 
odezwała się:

— Muszę pana poczęstować cukierkami!
I wybiegła, jak koza. A on, rozpromieniony, 

zwycięski, wydobył szypko z kieszeni gałązkę 
jemioły, którą ukrył przy sobie podczas wiecze­
rzy, i uczepił u różowej lampy z uśmiechem, po­
czerń stanąwszy pod nią w pośrodku pokoju, 
przeglądał ilustrowane czasopismo.

Wpadła Marion.
— Pan sam ?... Ci panowie tak się zagadali 

Mozę pan pozwoli cukierka? Londyńskie.
Podała mu bomoomerę, - me podnosząc oczu, 

caia w ogniu.
— Słyszałem o panującym w Anglii obycza­

ju — począł leniwym, drżącym głosem Artur 
który pozwala pod gałązką jemioły-

Nie domówił jeszcze tych słów, gdy śmiałe 
jego ramiona oplotły zalęknioną dziewczynę. 
Przygarnął ją do siebie, przywarł chciwe usta 
do ust jej płomiennych tak szybko, że tylko 
słaby, omdlały okrzyk wydarł się z zadyszanej 
piersi panny i bezsilna, w udojeniu zawisła 
w obręczy namiętnych ramion

Lecz w tem ukazało się we drzwiach obi: cze 
starego farmera.

—  Ojcze!... Ktoś zawiesił tu garązkę jemio 
ly... — wykrztusiła drżące Maiion, lubo tak

zmieszana, jakby chciała zapaść się w ziemię, 
i cofnęła się w mroczny kąt pokoju.

Farmer zrozumiał. . r
— Ha, ha, ha! — zanosił się od śmiechu. — 

A to dowcipny kawaler!... 1
Jednakże pastor, który wsunął się za nim, 

dopatrzył się w całusie wielkiej zdrożności.
— Uchodzi to między młodymi, zdawna zaży­

łymi inaźmi — wygłosił — ale pan jest nie­
mal obcym w tym domu, wi<;c nazw ałbym  to 
nadużywaniem gościnności...

Mr. Barrie wyprostował się jak struna.
— Jestem gotów ponieść w szystk ie kousek- 

weocye, jakie spodoba sie wyciągnąć z tego 
państwu Wood — odparł wynio s. I jeśli panna 
Marion nie ma nic przeciw temn... A pan, pâ  
nie pastorze, me jest chyba, autorytetem w kwe­
styi caiusów.. ,

p. Wood spoważniał i Ciężkie milczenie legło 
na głowach.

Pan B anie ni.etrlko nie był baptystą, ale 
był unitaryaninem! Prawie indyferentystą ! Wo 
bec tego krzyczącego faktu p. Wood nie był 
wcale skłonnym do wyciągania pożądanych óia 
miodej pary „konsekwencyj"_z całusa pod je
miolą.

Lecz d y  płoniący a komeca me dała za w.» 
graną i odniosła jak zwykle na świecie, zwy 
ciestwo nad niezłomną skałą męskości, dzięki 
silnie wymierzonemu argumentowi pani Wood, 
która nazajutrz w naradzie familijnoj rzekła ao 
męża: .

— Sam go zaczepiłeś, zaprosiłeś i wprowa­
dziłeś w dom.., Kierował tobą wyraźnie palec 
boży. On jej przeznaczony... ,

pary i batogiem konieczności z kąta w kąt, 
niema czasu ani kochać się. ani ożenić. Za poł 
roku nareszcie- osiędzie juko szef filii angiel­
skiej sw ego domu w Londynie, li cz n aw et tu­
taj, gdzie życ ie  p łynie ospale, nie po amery­
kańsku, może zajść w tym czasie wieie ruiny, 
zwłaszcza, że ten pastor, przeklęty pastor...

Wieczorem Marion siadła do fortepianu i ze 
wszelkiemi zastrzeżeriara. zaśpiewała aryę To­
st i’egc o „parze niebieskich oczu". Różowa lam­
pa. wrząca w pośrodKu salo...ku, kładła gorące 
blaski na jej głowę, godną cherubina, a Artur, 
pochłaniając ją wzrokiem knował jakieś plany, 
aż przygryzł wa”gę, uśmiechnął się do siebie 
i wpadł w doskonały humor. W czasie kolacji 
zdobywał sobie względy pani Wood, sławiąc 
jej pudding, kuchnię i gospodarstwo, i gorąco 
popierał zdame ojca uroczej dziewczyny w dy- 
skusyi z pastorem.

Ożywiona wymiana zdań, przewlokła s*ę tak, 
że dwaj zagorzali baptyści wraz z młodym 
Wood’cm, pastwiącym się jeszcze nad resztka­
mi indyka i tartmami z kremem, pozostał1 w ja­
dalni. Tymczasem Manou i Artur przeszli do 
saloniku

— Przypuszczam, że pan ufa wyniesie miłych 
wspomnień ze świąt, u nas spędzonych. Tutaj 
tak cicho...

— Jestem bardzo wdzięcznym panu Wood za 
to zaproszenie —  wybuchł gorąco Amerykanin 
i ciągnął dalej, tonąc w oczach dziewczyny wy- 
mownem spojrzeniem. — Nigdy jeszcze me od­
czułem tak ciepła rodzinnego Tu dopiero zro­
dziło się we mnie pragnienia własnego zacisza... 
Umosę z sobą miłe, drogie wspomnienia... Uniósł-

podejrzewał w nim konkurenta do ręki Mai ion, 
pod której adresem niekiedy przesyłał nawia­
sowo powłóczyste, liryczne spojrzenia — i to 
Konkurenta już z góry przyjętego. Mr. Wood 
bowiem zdawał się poczytywać w szystk ich  nie —  
baptystów za ludzi drugiej kia^y.

Podczas gdy gospodarz na czele stołu, krając 
nożem kuchennym potężną gęś i indyka, pod­
niecał swadę pastora, a młodĵ Wood z niepo­
równanym apetytem i skuphynm ducha odda­
wał się spożywaniu darów bożych i ojcowskich, 
Artur dorywczo, półgłosem rozmawiał z Marion, 
która lubo nakładając na talerze jarzyny a po­
tem oblewając koniakiem pudding i zapalając 
płyn, co chwilę darzy*a go powłóczystem spoj­
rzeniem. jakby wzywając do rozmowy.

Żywy Amerykanin, świadom wartość., ucie­
kającego czasu, skorzystał ze sposobności, gdy 
po dłuższym poobiednim wypoczynku w fote­
lach, wyruszono na przechadzkę. Idąc w parze 
z nią, mówił jej o rzeczach i światach, o jakich 
w zacisznem swem życiu słyszała coś niecoś, 
jakby o gwiazdach nieuchwytnych, i topił śmiałe 
promienie zdobywczych oczu w rozświetlonej 
toni jej szafirów. Atoli na dnie słów jego leżał 
frasunek.

Nazajutrz państwo '. ood, jak zwykle w Bank- 
holiday, mieli wyjechać w aasiedztwo, ? poju­
trze rano musiał on wyjfornić znowu swą wali­
zę i skrzynię próbkami towarowemi i jechać... 
Wprawdzie dopoki będzie w hrabstwie Aork, 
mógłby odwmdzać dom Wood’ów co niedzielę, 
ale tea p»Dtor, nieznośny pastor...

Taka dola woiażera! Żyjąc na koiuch ko1': 
jowYCb, z zegarkiem w ręitu, przepędzany sną

MACIEJ WIERZBIŃSKI.

(Dokończenie.)

Dopiero nazajutrz, gay stawif się na oliad  
z pękami irysów , fijołków chryzantemow, udało 
mu się nawiązać swobouna rozmowę z Marion, 
którą przerwała pani Wood, jeszczt^ ładna ko­
bieta o regularnych rysach, szumiąca świą- 
tecznemi jedwabiami. Zaraz pocięła spowia­
dać się ze swoich zajęć przedświątecznych. 
Już sześć tygodni temu zrobiła kilka „gwiazd­
kowych" puddingow, jeden z nich dla syna — 
farmera w Natalu, drugi ula siostry w Tians- 
walu, które należało wysłać tak wcześnie, aby 
doszły na miejsce przeznaczenia przed Bożem 
Narodzeniem. A było warto wysyłać te dmeła 
sztuki kuijnaryjnej hen za ocean, bo składały 
się z wytwornej ruięszauki rodzynków, migda- 
łótv, cykaty i rozlicznych innych ingredyencyi, 
które, gotowane przez całą dobę, złożyły się na 
kilkoiuntową, ciemnobrunatną legummę, w mnie­
maniu gospodyni, najdoskonalszą poci słońcem. 
Zresztą, sam Mr. Barne oceni „Chnstmasspud- 
ding" pani Wood przy obiedzie!...

Wkrótce pojawił się młody pastor gminy 
baptystów, wielomowny blondyn, który rozmi­
łowany w dźwiękach swego kaznodziejskiego 
organu, monopolizował uszy óiesiadc kćw pizy 
atole obficie zastawionym i przybranym w zie­
leń, kwiaty i gałązki kolczastej jemiory Artur
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1 wagą i nabożaością. to podczas czytania teg o 
■ listu cały nasz lud w cerkwi n i e m i ł o s i e r n i e
t  <3k S Z l & ł

Piękne zaiste duchowieństwo parafialne wy* 
chował sobie episkopat ruski!

S z c z ę ś l i w y  n a r ó d .

; Wiadomość, że mocarstwa, opiekujące się wy- 
. gpą Krętą postanowiły wycofać z niej swoje
* wojska i przez to znacznie rozszerzyć jej samo­

rząd, wywołała wielką radość nietylko wśród 
jej heleńsKiCO mieszkańców, iecz także w całej 
Greeyi. Radość to zupełnie naturalna i zrozu-

' arała. Nowy ten krok mocarstw znaesnie >o- 
1 wiem przybliża tak upragnioną przez ałą He- 

ladę chwilę, w której Kreta złączy się znów 
'na wieki ze swoją macierzą. O ile dla Europy 
i fakt ten niemu, większeg o politycznego Łnacze- 
, nia, ) tyle ważnym jest dia potomków Solona 
i i Lykurga, Mileyahesa i Themistoklesa, jako 
,zrealizowanift daw nych gorących życzeń i pra­

gnień narodowych.
, Nowocześni Grecy nie mogą się wogule skar­

żyć na bras szczęścia i na niesprawiedliwość 
Europy. Żaden może naród nie cieszył się w 
ubiegiem stuleciu taką życzliwością samolubnej 
zresztą dyplomacyi europejskiej, jak właśnie

* Grecya. Jedynie dzięki pomocy mocarstw za­
chodnich, zdołała ona przed ośmdziesięciiL laty 
zrzuci! j‘arzmo tureckie i odzyskać wolność, a

t w dalszym ciągu także przy pomocy tych mo- 
; carstw odzyskiwała, mimo własnej bezsilności, 

coraz większe obszary dawnego swego teryto- 
rynm. Anglia darowała jej wyspy Jońakie, kon­
gres berliński wcielił do niej Tesalię. Nawet 

' szalone wprost jej porwanie się na Turcyę przeu 
kilkunastu laty i poniesiona wtedy sromotna 
klęska, nie narazih jej na straty terytoryalne 

j Czego zaś wówczas dopiąć nie zdołała, —  wła­
śnie oswobodzenie Krety — to dzięki życzli­
wość* mocarstw rychło już stało się faktem, a 

.obecnie spełnia się także w pierwotnie upra­
gnionej formie. I  Wkrótce już może „kwestya 
kreteńsfca", która dość długo zaprzątała opinię 
Europy, zniknie zupełnie i  przeidzie do histo 

.ryi.
Stała się ona kwestyą międzynarodową w chwili, 

gdy mocarstwa, uwolniwszy ją z pod władzy 
T urcyi, samn objęły nad nią protektorat. Nie 

4chcąc zbyt boleśnie ranić uczuć sułtana i jegc 
mahometańskich poddanych, nie pozwolono Kre­
cie przyłączyć się do G recji, lecz utworzono 
i  niej osobny komisaryat, nowy zupełnie ustró, 
polityczny, na którego czele postawiono syna 
króla greckiego księcia Jerzego Aby zaś zmusić 

.mieszkańców wyspy do pudania się tej woli 
’ koncertu europejskiego, a równocześnie ochro­

nić nieliczną muzułmańską ludność wyspy przed 
prześladowaniami ze strony oswobodzonych He- 
lenów kreteńskich , A nglia, Francya, Włochy, 
Rosya, Austro-Węgry i Niemcy wysadziły tam 
t a  ląd wojska, które miały pozostać tam tak 
długo, dopóki Kr°teńczycy nie uznają w całe* 
pełni nowego stanu rzeczy. Już atoL w roku 
1898 wycofały się z tego wspólnego działania 
 ̂Austro-Węgry i Niemcy. Żałogi francuska, an­
gielska , wioska i rosyjska znajdują się tam 
jeszcze po dziś dzień, lecz w ciągu bieżącego 
rokn, w myśl powziętej teraz uchwały mocarstw, 
•dwwane zostaną i ustąpią' miejsca utworzonej 
joż rod* irej sile zbrojnej, złożonej z żandarme- 
ryi i milicyi krełeńskiej. 

i O to uwolnienie Krety z pod wojskowej opie 
ki mocarstw starał się usilnie pierwszy jej „na­
czelny komisarz" książę grecki Jerzy — kilka­
krotnie, a zawsze bez skutku, czem zrażony 
usunął się z tego stanowiska. Powiodło się to 

‘dopiero jego następcy, obecnemu konrsarzowi, 
zręcznemu dyplomacie greckiemu Zaimisowi. —  

-Sułtan turecki z biegiem lat przeboTał już nową 
tę stratę, a ponieważ w polityce międzynarodo 
wej panuje obecnie prąd usuwania kwestyj 
spornych i wspólnych obowiązków nadzorczych, 
w gabinetach mocarstw uznano widoczn:e porę 
obecną za stosowną do uczynienia dalszego 
kroku ku spełnienia heleaskicb marzeń. Kreta 
pozostanie wprawdzie i nadal tym samym dzi­
wolągiem politycznym, jakim jest obecnie, auto­
nomicznym komisaryatem, zapewne atoli nie na 
długo Ostateczne jej zlanie się z Grecyą, która 
wzrośnie przez to o blisko 200 mil kwadrato­
wych i dwieście tysięcy mieszkańaów, jest chyba 
już tylko krótką kweslyą czasu.

O ile zwrot ten z radością przyjęty został 
fprzez naród grecki — o tyle zapewne smutne 
uczuci i i perspektywy nasunął „choremn czło 
wiekowi nad Bosforem". Wieika Porta znajduje 
tię obecnie w położeniu właściciela dóbr, któ- 

.remu coraz now e" folwarki zabierają pod se- 
kwestr przymusowy. W sekwest-ze takim znaj­

d u je  się Bośnia i Hercegowina, Egipt, Wscho­
dni? Rnmelia. tworząca dziś nierozerwalną część 
Bułgaryi, dalej Cypr i Kreta. O tem zaś, że 
zasokwestrowane te prowineye nigdy już nie 

.wrócą pod panowanie kalifa, zapewne i nad Bo­
sforem1 wie tzą dobrze i wcale się co do tego 
*ue łudzą. Obecne ialsze usamodzielnienie Kre­
ty, dokonane wśród nuda ej zgody mocarstw, 
nas lnie zapewne 51 tiz-Kiosku obawę, że nie­
zadługo może już pod podobry aekwestr do­
stanie 3ię M a c e d o n i a  i T r i p o i i s. i  to jest 
już tylko kwestyą czasu.

K r o n i k a  p a r y s k a .
Paryi, 11 “ aia.

rfHalćyy umarł. — Ep tka ofenbachiady. — Premiery. — 
Sztuka Shawa w Paryżu, — Nowa zbrodnia.)

( = )  Halćvy umarł, Członek Akademii? Mniejsza 
o to. Autor knmedyi „Frou-Frou", tudzież powieści 

7„Monsieur et Madame Cardinal1*? X o to mniejsza. 
Umarł Halćvy, współautor znanych librettów do 

.operetek Offenbacha. Któż nie zna tych trzech na 
nazwisk: Halóvy, Meilhac, Offenbach. Tryumwirat 
potężniejszy od rzymskich tryumwirat ów. Ludwik 
Ilalćyy genialnie dowcipnemi tekstami oper°tkowe- 
mi, Offenbach genialną muzyką zdobyli świat z wię­
kszą łatwością, niż Napoleon

Ale bądźmy skrupulatnymi i zacznijmy od uro­
dzenia, jak przystało na kronikarza. Ludwik Ha- 
lóvy urodził się w Paryżu jako syn wybitnego li­
terata d. 1 lipca 1834 r. Stryjem jogo był Jakób 
Halźyy, kompozytor „Żydówiu". Ukończywszy nauki, 
był od roku 1852 do 1858 urzędnikiem w sekre- 
taryacie ministerstwa stanu, ale DÓźniej poświęcił 
■ię wyłącznie literaturze. I  dobrze zrobił. Było te 
w roka 1865 po śmierci ks. Morny'ego, którego 
współpracownikami literackimi byli obydwaj HaJś- 
ty, ojciec i syn. I odtąd rozpoczęła się świetna 
ka yera literacka Ludwika Halćyy'ego, który jeżeli

nie był gwiazdą, to w każdym razie niezwykle 
świetnym meteorem.

Stworzył parodyę literacką, a jeżeli nie stworzył, 
jeżeli dawniej poza Francyą uprawiali inni ten ro­
dzaj literacki, to Halóyy doprowadził go do szczy­
tu, dał mu wyraz niesłychanie lekki, a zarazem 
plastyczny i dobitny. Pierwsze libretto dla Offen­
bacha napisał w roku 1856 pod tytułem „Ba-ta- 
clou", a później wytrząsał z rękawa libretta, ko- 
medye, farsy, powieści, n«welle, fe’jetony, dowcipie, 
lekk!e, charakterystyczne, subtelnie często ktera 
ckie. Do ipółki z Battu'm stworzył „Dyrektora .«a 
tru“, tekst podłożony pod muzykc Mozarta* dla Bi­
zeta napisał „carmen", dał libretto i^ecoeąowi i 
Delibes,owi —  ale u szczytu stanął, gdy się wziął 
pod rękę z Meilhaklem i Offenbachem.

Trójca ludzi gen.ainie doweipnych, którzy pro­
dukowali muzyczno-literacki szampan pierws.,;orzę- 
dnej maiki. Przecież to ich utwory: „Piękna He­
lena", „Orfeusz w piekle", „Sinobrody", .W ielki 
księżna Gerulstein", „Życie paryskie". W staje ca­
ła epoka z ostatnich lat Napoleona i po strasznym 
rokn 1870. Kpiono z Olimpu, z bogów, monarehów, 
logitymizmu, chciano szaleć po pogromie — a wspo­
mniana trójca dała Francuzom słowa i melodye 
upajające. Upajała się Francya, wtórowała jej Eu­
ropa. Świetność dowcipu, wdzięk dyalogn, literacka 
finezya dziś jeszcze nie otrąciły na świeżości, mo­
żna więc wyobrazić sobie, jakie tryumfy święciła 
genialna trójca przed laty 30.

Z utworów scenicznych HaIćvy’ego miała „Frou- 
Frou" niebywałe powodzenie —  350 przedstawień 
z rzędu. Słynna Desciće, a później Sara Bernharćt 
zbierały oklaski w tej sztuce. Ogromne powodzenie 
imały także: „La Pćriehoie", „L,a petita móre",
.Tricoche et Oacolet", „Le mari de la debntante". 

L pośród powieści i nowel „L'abbó Canstan-in" 
miał 150 wydań. W ielką popularnością cieszyła się 
powieść „Monsienr et Madame Cardinal", cały zre­
sztą szereg innych powieści i nowel

OJ r. 1884  członek Akademii, od r. Ib 9 0  oficer 
Legii hunorowej, Ludwik Halćyy, przeżywszy towa­
rzyszy swej sławy, -  czekał w zaciszu na śmierć. 
Szedł przez życie z ogromną łatwością. Nie można 
do niego s tosować słów „per aspera ad astra". 
Skon jego przypomniał nam epokę pełną burz i 
przewrotów dziejowych, ponad któiemi unęsiły się 
misterne rakiety dowcipów Halćyyego.

Skoro mowa o teatrze przeszłości, pomówmy nie 
co o teatrze teraźniejszości. Na scenie teatru Vau- 
deville pojawiła się poraź pierwszy sztuka —  jak 
powiada „Matin" —  wesoła, a zarazem rzewna, a 
nawet nieco bolesna. Tytuł sztuki: „Hariage d’etoi- 
le" ( 7Małżeństwo gwiazdy"), autorowie: A. Bisson 
i J. Thurner, (Ko jej treść: Fiorencya Bell jest 
słynną aktorką. Niegdyś, kiedy uczęszczała do Łon- 
serwatoryuro, kochała się w studencie Ildefonsie 
Laorampe, który jest urzędnikiem pewnego archiwum 
na prowincyi. On wychował ich cóikę GilbeUę, 
która liczy 18 lat życia. Udeions postaizał się, 
tymczasem zaś Fiorencya pozostała jeszcze młodą 
i pełną życia. Nie kokietując wywołała swoją oso­
bą wielkie zajęcie u inżyniera Andrzeja Lamber- 
thiera, który jest narzeczonym Gilberty. Andrzej 
zapałał takim afektem do Florencji, iż zapomniał, 
żo to przecież ma być jego przyszła teściowa. Ale 
Fiorencya przywodzi do opamiętania Andrzeja, któ­
ry w gruncie rzeczy kocha Gilbertę. a piękna Fio­
rencya oddaje rękę Bwojemu dawnemu kochankowi 
Lacrampe’owi. Oto małżeństwo gwiazdy teatramoj. 
Sztukę przyjęła publiczność przychylnie.

Na scenie teatru „des Arts" pojawiła się po raz 
pierwszy Bztuka Bernarda Shawa p. t. Candida", 
w tłómaczeniu małżonków Eamon. . Sprawozdawca 
„Matin’aa powiada,"że nie bardzo zrozumiał sztukę 
i że to Samo trzeba powiedzieć o słuchaczach. Zre­
sztą oddaje pochwały Sbawowi, którego sztuki, jak 
to zresztą było do przewidzenia, w Paryża się 
nie przyjmą.

Na brukr paryskim wywołała wielkie zajęcie no­
wa zbrodnia, która usunęła na plan drugi sprawę 
dnsicielki dzieci, Taniny Weber. Oto w miasteczku 
Grasse na Riwierze zamordowany został i poćwiar­
towany na kawałki bankier, Barró, osobistość zna­
na dobrze na bruku paryskim. Harrć nosił poważny 
tytuł dyrektora filii „banku de Nicet" w Grasse. 
mimo to jednakże należał do niewyraźnych postaci 
świata finansowego Barró podczas pobytu swojego 
w 7,aryżu zapuszszal się w ryzykowne spekulacye 
giełdowe i pielęgnował niemniej ryzykowne znajo­
mości z kobietami, pozaciągał znaczne długi i wre­
szcie uciekł za granicę. Sąd paryeki skazał go za­
ocznie na 5 lat więzienia.

Barró osiadł w Grasse jako Raimbaud, a nazwi­
sko to razem z dokumentami zabrał zmarłemu mę­
żowi jednej ze swych licznych metres. Barró w 
Grasse dalej zajmował się spekulacjami giełdowe­
mu i nawiązywał znajomości z kociętami, ale pierw­
sze nie wiele mu przynosiły dochodów, drugie zaś 
powodowały znaczne wydatki i mnóstwo zmartwień. 
Żyjąc s imotnie, gdyż żona jego żyje osobno, a cór­
ka pod pseudonimem Berry występuje tutaj w tea­
trzykach, Raimband, recte Barró . przyjął w osta­
tnich czasach do służby Mary ę Gilles, wdowę, czy 
rozwódkę po dwóch mężach, osoDę pospolitą i wielce 
wątpliwego sumienia, ale wywierającą na mężczyzn 
demoniczny wpływ Wkrótce znaleziono w pomie­
szkaniu Barró’go zwłoki jego poćwiartowane, a o- 
ględziny lekarskie stwierdziły morderstwo. Marya 
Gilles, podejrzana o zbrodnię i uwięziona skutkiem 
tego. przeczy jakoby była winną, twierdząc rzecz 
wprost niemożliwą, ^akooy denat sam sebie odebrał 
życie, a potem został poćwiartowany. Poiicya roz­
winęła gorączkową działalność, wpada na tropy co­
raz nowe, ale dotąd sprawy tej nie rozjaśniła je- 
szer. P iw ną jest tylko rzeczą, ż p > morderstwo mo­
gło być dokonane tylko przez kilka osób.

K S O E i b a .
. { r a k ó w ,  14  maja.

S .lia w y  m iejsk ie. Wczoraj odbyło się posiedze­
nie sekc i  ekonomicznej Rady miasta pod przewod­
nictwem ']. m. Beringera. Sekcya załatwiła szereg 
spraw administracyjnych, nadto puieciła magistra­
towi zbadać sprawę odwodnienia gł wnej ścież7 i 
na cmentarzu miejskim, oraz poleciło ustao ienie 
odpowiedniej liczby ławek wzdłuż drogi na cmen­
tarz i na samym cmentarzu.

Wczoraj obradowała też sokeya szkolna pod prze- 
wodniccwem r. in dra Bandrowskiego. Sekcya u- 
ehwaliła przedstawić Radzie miejskiej wniosek 
w sprawie zorganizowania z oddziałów równorzę 
anych szkoły 'mienia Kazimierza Wielkiego, nowej 
.samoistnej 4  klasowej Bzkoły na Kazimierzu. Na­
stępnie rozdzieliła sekcya zapomogi między kilku 
nauczycieli oraz załatwiła podania uczenie szkoły 
im. św. Scholastyki i kursu robót o uwolnienie od 
opłaty za II półrocze 1908.

Kanał W iedeń-Kraknw . W  dzisiejszym rannym 
numerzo donieśliśmy o przybyciu wczoraj po połu­

dnia do Krokowa ratonków ekspertyzy, mających 
zbadać ti»sę Kanału Wiedeń-Kraków. -,

Jełonkowie komisji natychmiast z dworca kole­
jowego udali się powozami do Podgórza, zatrzymu­
jąc się nad >r aglen. Wisły napi.eeiw wapiennika 
3:hoenberga. Tu radca dwom Mrazik przedstawił 
ekspertom przy pomoey kart projekt kanalieacyi 
Wisły, na&tęptHe njuń i  kaaaiu Odra-Wisła, projekt 
ślazy wpustów tj do W isty w tem miejscu 1 pro­
jekt śluzy wpustowej do proyssłegu porta w Pła- 
szowie. Na liczne pytania ekspertów dawali wyja­
śniające odnow.łdsi radca Czerwiński i  poseł prof. 
dr Sikorski. Omawiano następnie kwestyę założe­
nia porta w Płassowie ewen*ualnie w Dębnikach, 
roztrząsając korzyści i strony ujemne Dla obej­
rzenia terenn przeznaczonego pod budowę porta w 
Fłaszowie, komisya udała się na Grzegórzki. Ta 
eksperci zastanawiali się nad potrzebą założenia 
po lewej stronie W Lły kilka basenów dla użytka 
miast* Krokowa, ma co zwracali baczną uwagę 
członkom ekspertyzy reprezentanci gminy —  i w  
dalsi ym ciąga baculi trasę kanałową przy pomocy 
planów. Wśród dysnusyi tajny radca Sympher rzu­
cił mi s i  założenia przystani dla Krakowa po Btro- 
nie Grzegórzek koło fabryki Zieleniewskiego. Stąd 
eksperci udali się do Dębnik, gdzie oglądali teren, 
projektowany swego czasu pod założenie portu ka­
nałowego. Obrady komisyi, trwające półczwartej 
godziny, zakończyły się o godz. 7 wieczorem.

Dzisiaj rano naczelnik ekspozytury budowy dróg 
wodnych, radca bndownictwa O z e i w i ń s k i  udał 
się do Wiednia, gdzie członkowie ekspertyzy wy­
dadzą jwą opirię, co nastąpi w ciągu k ilk i dni, 
poczem zestawiony będzie szczegółowy operat.

O ile sądzić można z wyników wczoraj odbytycL 
badań, ekspertyza oświadczy s ię , że budowa kana­
łu Wiedeń-Kraków jest konieczną i możliwą jnż 
obecnie do przeprowadzenia.

Równucześnie naczelnik oddziała prawniczego eks­
pozytury krakowskiej, dr M ą c z y ń s k i ,  opracowało 
projekt ekspropriaeyi gruntów potrzebrycb pod ska­
nalizowanie W isły koło Krakowa i Podgórza. —  
W  pierwszej połowie czerwca namiestnictwo wyda 
stronom orzeczenie ekspropriacyjne, poczem wdro­
żone zostaną rokowania ze strunami o odszkodo­
wanie.

Prawdopodobnie tej jeszcze jesieni nastąpią pierw­
sze roboty, polegające na przygotowaniu materya- 
łów budowJanycb przez przedsiębiorców, tak, że z 
przyszłą wiosną roboty rozwiną się odraza w całoj 
pełni.

Namiestnik dr Botirzyński w Krakowie. Jak
nam komunikują, namiestnik dr Bobrzyński przy­
bywa dziś do Krakowa. Jutro przyjmować bedziu 
namiestnik reprezentseye władz i inrtytucyj między 
godziną 4  a 6 po południa w biurze delegata na­
miestnictwa p. Fedorowicza. Audyencyj udzielać bę­
dzie namiestnik w sobotę 16 b. m, o gudmnie 10 
runo, o ile ze względu na posiedzenie Akademii 
umiejętności starczy na to czasu.

Festyn na kolonie wakauyjne dla aczniów g i­
mnazjów i szkół realnych w Krakowie i Podgórzu, 
który odbędzie się w niedzielę dnia J7 b. m w 
parku dra Jordana, zapowiada się wspaniale. Pro­
gi am zabawy, nad któiego urozmaiceniem pracują 
energicznie dwa obszerne a ruchliwe komitety, jest 
niezwykle zajmujący, a ogłoszą go jutro oryginal­
nego pomysłu afisze.

Obowiązków gospodyń podjęły się łaskawie pa­
nie: Bandrowska Ernestowa, Beaupró Antoniowa, 
Bieńkowska Piotrowa, Boci.arowa Stanisławowa, 
Borzęcka Eugeniuszowa, Bukowska Marya, Chyliń­
ska Michałowa, CybąJ ska Napoleonowa, Dargunową 
Celina'z córką, Dąbrowska Jarosławows z gronem 
uczennic gimnazyum źensniego im. królowej Jadwig- 
w Spiskim pałacu, Dembowska Mieczysławowa z 
córką, Drozdowska Sydonia, Fedorowiczowi. Janowa, 
Fedeiowiczowa Taaeuszowa, Gałuszaowa Wilhelmo 
wo, Gólska Stanisławowa z siost-ą, Gustawska Zo­
fia, Gutowska Romanowa, Hendlowa Zygmuntowa, 
Hoesickowa Ferdynandowa, Hupkowa Marya, Jaku 
bowska z córką, Jaworska "Walorowa, Jaworska 
Władysławowa Leopoldowa, Jentysowa Stefanowa, 
Korczyńska Edwardowa, Kostanecka Kazimierzowa, 
Koźmianówna Zofia, Krzyżanowska Stanisławowa, 
Kalczyńska Leonowa. Run.cowa Marya, Furowska 
Jadwiga z córkami, Laska Michalina, Lewandowsaa 
Józefina., Łepkowska Karolowa, Łosiowa Janowa, 
Mendeisburgewa Leonowa. Merunowiczowa Włodzi- 
mierzowa, Michalska Mar, a, Mikucka Janowa, Mo­
rawska Kazimierzowa, Nowakowa Jnlianowa. Pa- 
reńska Stanisławowa, Rajska Józefa, RoBnerowa 
Józefowa, Smolarska Kazimierzowa, Sołtyńkowa To­
maszowa, Sosnowska Władysława, Spomówna Lu 
cyna, Staehowa Janowa, Starzewska Anna, fctebel- 
ska Jarosławów?, Stolzmanowa Jerzowa, Szarska 
Henrykowa, Śliwińska Michałowa z córką, Turoka 
Władysławowa z córką, Wędkiewieżowa Kazimie­
rzowa, Winkowska Józefowa, W iszniewska z cór­
kami, Zdziechowska Maryanowa.

Komitety nie szczędzą Btarań i zabiegów, aby 
zgromadzić doborowe fanty; niezawodnie panie i 
kupiectwo nasze poprą w tej mierze usiłowania ko­
mitetów i nie będą szczędzić ofiar tam, gdzie idzie 
o poratowanie ubogiej cierpiącej młodzieży. Fanty 
nadsyłać można pod adresem prof. dra Karola Da­
widowskiego (ulica Kolejowa 1. 7, I p ię tru ) . Lywe 
fanty przyjmuje p. W itold Pniewski (ul. Bartorego 
b 22).

Z Uniwersytetu Tp. Maryan S o k a 1 s k 3 rodem 
z Kęt, otrzymał dziś na tutejszym uniwersytecie 
stopień dra praw, a zaś Tadeusz K l e c z k  o w s k i  
z Warszawy i Karol P o i i n s k i  ze Żmigrodu sto­
pień drów wszech nauk lekarskich.

Odczyt Staraniom Towarzystwa prawniczego i 
ekonomicznogo w Krakowie cdoędzie się o godzinie 
6 po południu w ~uli uniwersytetu Jagiellońskiego 
udczyt p. dra Juliana Nowotnego na temat „O wa- 
ruukowem osądzeniu".

Wieczór Adolfiny Zimajerowej. Znakomita ar­
tystka operetkowa, która po swem przeawczesnen: 
usunięciu się ze sceny me ma dotąd nz scenach 
polskich godnej następczyni, przypomni się krakow­
skiej publiczności w własnym wieczorze humory­
stycznym, w dniu 18 b. m. Szereg kupletów i pio­
senek, w których podawania, jak wiadomo, p Zirna- 
Jerowa celuje, rozpocznie bogaty program wieczoru 
Słynna, symfonia Haydna., którą p. Z:majerowa dy' 
rygaje z niezrównaną komiczną wprwą w wykona­
nia orkiestry 13 p. p ., melodoKlamacya i monolog 
eksbaletmcy z wodewilu „Sposób na mężów" do* 
pełr ą prodokeyj solowycn artystki W wieczorze 
przyjął udział bawiacy obecnie w Krakowie arty­
sta rządowych teatrów warszawskich , p. Fertner, 
który zaprezentuje swój repertuar komiczny, ma­
jący w W arszawie dobrą opinię. Artyści teatru 
krakowskiego p. H. Zimajer-Rapacka i p. Zelwero­
wicz , odegrają najnowszy żart sceniczny Haryana 
Gawalewicza p. t.: „Na wiecu", Orkiestra 13 p. p. 
aiłompaniować będzie do wszystkich piosenek i 
śpiewów, przj chodzących w monologach.

Wycieczka członków krakowskiego Towarzystwa 
kandydatów budowniczych do Tyńca, calem dokła­
dnego ^wiedzenie zamku, odbędzie się w niedzielę 
17 b. m. Wyjazd o godz. 8 rano. Pankt zborny 
pod pomniałem Mickiewicza.

Zjazd koleżeński techników, którzy w roku 
1875 u kończyli instytut techniczny w Krakowie, 
odbędzie się w dniach 28 i 29 c z e p c a  u Krako­
wie. Komitet prosi o nadsyłanie zgłoszeń, możliwi a 
przed 15 czerwca b. r. W szelkie korespondeneye i 
przesyłki aaresować należy do p. Stanisława Re- 
klewskiego, inżyniera w Krakowie (Szlak, L. 20).

Marszalek krajowy w Podgorzu. Dziś rano 
przybył do Podgórz? n>arszałek k ajowy, hr Sta­
nisław Bad cni, celem przeprowadzenia lustracji go­
spodarki gminnej. Marszałka przyjął burmistrz m 
Podgórza, poseł Fr Maryewski. Marszałek zwiedził 
wszystkie biura magistratu i  przeprowadzki lustra- 
cyę kasy miejskiej, znajdując wszystSo w zupełnym 
porządku. —  Następnii zwiedził marszałek zakłady 
miejskie i  instytucye gminne, między innemi ele­
ktrownię miejską, halę targuwą, strażnicę pożarną, 
budynki szk jn e  i t. a., wszędzie z zadowoleniem 
stwierdzając pomyślny rozwój ekonomiczny miasta. 
Również oglądał marszałek hr. Badeni budowę no­
wego kościoła, który wywarł na nim miłe wrażenie 
i wielce ma się podobał —  Opuszczając Podgórze, 
złoży" marszałek burmistrzowi miasta p. Fr. Ma- 
ryewskjema gorące wyrazj uznania za dzielną, a- 
miejętną i sprężystą gospodarkę miejską.

Następnie udał się mai szalek do Krakowa na 
Wawel, gdzie biorze udział w posiedzeniu komitetu 
w sprawie restauracji Wawelu.

Z kroniKi Dolicyjnej. Wczoraj popołudniu na 
chłopców wiozących paczki książek do księgarni 
Gebethnera, napadł niejaki Jan Klimek i z wdzaa 
zrabował paczkę książek: „Frank i Frankiści"
Kraushara, wartości 120 koron. Klimka sefiwytano 
i aresztowano.

Napad na szynk. Onegdaj zaszedł w Podgórza 
fakt, świadczący o roznasamn się tamże rwantur- 
niczych żywiołów, 1 rak, do szynnu Naftalego Korn- 
haubera na Zabłociu, wpadło kilkn pijanych włó­
częgów, znanych dobrze policji. Na czele bandy 
kroczył z nożem w rękn W łaaystaw -Sadowiński 
za nim Ludwik Łydko. Adam Oberko, Michał Gu­
nia i Wojciech Dudek. W  lokalu znajdował się 
robotnik kolejowy, S t  Przrtock: Do niegr zbliżył
się Sadowiński 1 zupełnie bez powodu pennął Prze- 
tockiego nożem w piersi Na szczęśce cios zawiódł 
i sKończyło się tylko na lekkiem zadraśnięciu Prze- 
tocki umknął z lokaiu, a banda rozgospodarowała 
się w szynku na dobre Zażądali oni napojów, a wkrót­
ce wywiązała się wśród nich, jak zwykle, gwałto­
wna sprzeczka, która zamieniła się w zac.ętą bój­
kę. Lokal cały uległ zdemolowaniu i doniero na 
widok zbliżającej się policji, bandyci umknęli. 
Wczoraj dopiero udało się prz^aresztować całą 
bandę. Równocześnie zgłosiio się do policji kilkn 
właścicieli szynków, donosząc o zniszczeniu ich lo­
kalów przez tych samych awanturników.

Z  l e r a f w .
Gorlice, 10 maja. Staraniem personalu urzędni­

czego i  robotniczego itoionii fabrycznej galicyjskie­
go karpaciiiege Towarzystwa naftowego w Gliniku 
Maryampolskim otwartą została pi zeń kilkoma ty- 
g< dn iami czytelnia robotnicza, mieszcząca się w  
Obszernych ubikacjach zaioionog! już dawniej To 
warzystwa spożywczego. Czytelnia obejmuje zaró­
wno członków narodowości polskiej, jak i  czeskiej, 
co przy zgodu „m współdziałaniu i poparciu orzę-
dników wpływa bardzo dodatnio na joj roawóji —*-
Działalność zarządu czytelni ujawnia się na ze 
wnątrz urządzaniem częstych zouaw 3 zeurań ce­
lem ożywienia ruchu towarzyskiego, jak i urządza­
niem przedstawień teatralnych dla robotnikow i 
ich rodzin, przyczem z rugnły okłada się program 
na pół polski, a w połowie czeski dla robotników 
Czechów. O staraniacn zarządu około podniesienia 
smaku literackiego u członków czytelni świadczy 
puchlebniu lakt, że, korzystając z chwilowego po­
bytu trupy lwowskiego teatru ludowego w Gorli­
cach, zarząd w osobie p Rylskiego zaprosił ten 
teatr do odegrania jednej komodyi Fredry w loka­
lu czytelni., specyalnie dla publiczności z  kolonii 
fabrycznej. Przedstawienie to odbyło sio przy szczel­
nie zapełnionej sali, grano zaś „śluby panieńskie" 
w doskonałej interpreiacyi.

Nowy Sącz, 11 maja. (Sprawy ruskie i niemie­
ckie. Telefon do Krynicy. O dworzec kolejowy. 
Z Sokoła. Czytelnia mieszczańska)

Ostatnie wypadki we Lwowie, zmuszające nas 
do większej czujności i samoobrony narodowej, 
zwróciły uwagę baczniejszą na kwestyę ruską 
w Nowym Sączu, która tu wyłania się coraz 
silniej, chociaż przyrodzonych dla liej warunków 
w naszem mieście niema. Ale ISO Rnsinów, natu­
ralnie napływowych, jaki eh tu mamy, na 22 .000  
mieszkańców, potrafiło już nadać pewną cechę ru­
ską i  stolicy ziemi sądeckiej. Istnieje tu Eank, 
prowadzony prze* akraińców, buduje się cerkiew 
ruska, utrzymuje się dia kilkudziesięciu rapływo 
wvcb uczniów ruskiej naroaowosci dwie buroy (u- 
kraińską i  moskalofilską) i jest czytelnia „frośw i 
ty", która od czasu do czasu urządza przedstawie­
nia makie. Wszystko to istnieje dla 180, wyraźnie 
8 1u o ś m d z i e s ę c i u  Rusinów, a więc liczby bar­
dzo znikomej i  to niestałej, bo rekrataje się ta 
„Ruś" sąd o :ka z urzędników i młodzieży szkomej, 
a iakżero botników i służby, szukających zarobku. 
Ta mała jednak garstka Rusinów zaimponowała 
widocznie naszym urzędom, z których np. urząd po­
datkowy używa nawet czeków pocztowej kasy o- 
szczędności z wyeiśniętemi napisami: „K. k, Haupt- 
steueramt, Nen Sardez" 1 „k. k. gełownjj uryad 
podatkowyj, Nowyj Sancz". Oprócz tych napisów 
w języku niemieckim i ruskim, innych niema! —  
Charakterystyczne dla tej połaci kraju, w której 
przecież urzędowym językiem jest tylko porski ję­
zyk. Robimy ustępstwa, co może oznrezar tylko 
niedołęstwo nasze, nic więcej: i

Także sprawa niemiecka wystąpiła na widownię 
za przyczyna zawiązanego tu „Bundu" chrześci­
jańskich Niemców. „Bundem" tym kierują pp. Maks 
Jenkner, właściciel młyna, i jeden z urzędników 
kolejowych, staeyi niedaleko Sącza położonej.

Rozpoczęto już budowę telefonu do Krynicy Nie 
możemy tylko doczekać się budowy dworca kolejo­
wego, chociaż obiecano nam już to  dawno. Nie wie­
my, dlaczego tej buuowy tak koniecznej, nie rozjio- 
częto jeszcze. N ie możemy przecież przynuszczać, 
aby poseł na Sejm kratowy z miasta Nowego Są­
cza, minister skarbu dr Korytowsni, nie chciai dać 
na to pieniędzy. Może nasz, p. posel-minister ze 
chce pourgować tę sprawę w ministerstwie kolei.

Tow. gimnastyczna „Sokół" odbędzie walne zgro­
madzenie w niedzielę dnia 17 b. m o godz. 3 po 
poradnio w gmachu Towarzystwa, a w razie braku 
kompletu tego samego dnia o godz. 4  po połu­
dnia.

Czytelnia mieszczańska, skupiająca w  sobie tu­
tejsze mieszczaństwo polskie, odbyła dnia 10 bm. 
w własnym lokalu doroczne waine zgromadzenie. 
Wydziałowi udzielono absolutorynm i wybrano no­
wy zarząd. Dotychczasowy szczupły, wynajmowany 
lokal nie odpowiada jnż zupełnie wzmożonym wy- 
magau.om obecnej doby. Jnż są gotowe plany pod 
piękny budynek własny, który ma stanąć na poda­
rowanym przez miasto grurcie obok „Sokoła".

Słuszne odurzenie podróżnych. Piszą nam 
z Ciężkowic: Z oburzeniem napiętnować należy ka­
prys kolei na linii Tarnów Stróże. —  Plan jazdy 
z bieżącego roku wyraźnie zaznacza, że pociąg po­
południowy, dążący ze Stróż do Tarnowa, staje na 
przystanku Pławna. Pociąg ten jednak ma różno 
kaprysy, od których zależnom jest zatrzymanie się 
Jego. Oto dwa im  z rzędr pociąg ten nie zatrzy­
muje się znow na wymienionym przystanku i ta» 
powtarza się to co kilka dni. Można sobie wyobra­
zić rozczarcm anie podróżnych, mających wsiadać 
Inb wysiadać, którzy muszą nieraz biedź milę drogi 
do domu- Najwięcej pokrzywdzeni są c i, którzy 
w myśi umuwy nasypali teren przystankowy —  a 
więc dwory i gminy. Kosztem przystanKu w Pła- 
wuej zrobiono pized laty przystanek drugi w Bo­
bowej. Nadmienić wyDada, że okolica Pławnej ścią­
ga coraz więcej letników, dla których kolej powin­
na zrobić pewne udogodnienia. Czyż me lepiej by­
łoby skrócie przydługie czekanie w Stróżach, a tę 
jednę minutę ofiarować przystankowi?

W S oko’OWCe, wsi powiatu złoczowskiego, gdzie 
umarł Stefan Czarniecki z ran w obronie ojczyzny 
odniesionych, mieszka 800  włoscian-Polaków, ska­
zanych na wynarodowienie z powoda braku ko­
ścioła. Znajduje się tam jedyrne cerkiew. Aby za- 
potiedz tej smutnej ewentualności, zawiązai się ko­
mitet z ks. Piętzowskim z Oleska na czele, który 
wziął sobie za zadanie zebrać kapitał na wzniesie­
nie kościoła. Otlem zbierania skiadek na ten pię­
kny i zbożny cel, komitet wysłał p. Eliasza Kocu- 
pera, który objeżdża k-aj rasz i zbiera składm. 
P. Kocuper zaopatrzony jest w legitym ację (z fo­
tografią) i książeczkę składkową. Obywatela tego 
jaK najbardziej zalecić publiczności jest naszym 
obowiązkiem. Niecnaj każdy, choć najdrobniejszą 
ofiarą przyczyni się do przeprowadzenia pięknego 
eeln.

W związku ze sprawą Siczyńskiepo areszto­
wano onegdaj w powiecie rndeckim ukraińskiego 
organizator?, włościanina Michał; Kowalskiego, któ 
ry, wskaznjąe na portret Siczyńskiego, pochwal 
jego ezyn.

OŚWIbCIIłl, 13 maja. W niedaleie dnia 17 b. m. 
w sali notelu Harza o gouzinie 8 odDędzie się uro­
czysty wieczór ku uczczenia konstytucji 3 maja.

P ię tn a sto lec ie  swego istnienia obchodzić Lędzie 
w niedzielę dnia 17 b. m. C z y t e l n i a  P o l s k a  
w M . e h a ł k o w i c a c h  n a  Ś l ą s k n .  W  dzień 
ten odliędzie się o godzinie 5 po południu żebranie 
w saii p. Engla. Sio w o wstępne wypowie p. H. Fi- 
lasiewicz.

Szczakowa, 13 maja. Staraniem zarządu tutej­
szego głównego urzędu Mowego odprawiont zostało 
we wtorek dnia 12 b. h l o gadzinie 9 przeć po- 
iupniem w miejscowym kościele nabożeństwo żało­
bne za duszę i.  p. namiestnik*!, hr. Andrzeja Poto­
ckiego, na kuórem zjawili się urzędnicy państwowi 
i  kolejowi, dalej Rana gminna, zarzady fabryk tu­
tejszych, dziatwa szsół miejscowych z gronem nau- 
czycielskiem, straż skarbowa, ochotnicze straże po­
żarne febryczne z r—.tandaromi, w-eszcie miejscowa 
inteligencya i okoliczna ludność wiejska. Nabożeń­
stwu celebrował ks. dziekan Stefan Skoczyński.

Zbieranie grzybów t jagód dozwolone. Mini­
ster dr Ebenhoeh w okólniku wydanyn do wszyst­
kich dyrekcyj domen i iASów państw., zarządził, 
aby w  przyszłości odpadły naieżytosoi za liceneyę 
zbierania jagód wszelkiego rodzaju 1 grzybów w la­
sach państwowych i już w lecie b. r. licencye te 
udzielono bezpłatnie starszym ludziom i dzieciom 
do lat 12, jeżeli ustnie Inb pisemnie przedstawiona 
prośba jest poparta świadectwem ubóstwa z doty­
czącej gminy.

Z e  ś w i a t a *
Z Warszawy. (Jubileusz Aleksandra Jabłonow­

skiego — Deputacya szkoły handlowej kieleckiej 
u generał-gubematora.)

—  Onegdaj wieczorem w salonach hotelu Bri­
stol liczne grono osób, złożone z przedstawicieli 
nauki, literatury, sztuki, o ia i ziemian z Ukrainy, 
podejmowało wspólną uczfą, znakomitego historyka, 
sędziwego Alensandra Jabłonowskiego, obchodzącego 
50-Iecie p-acy na polu naukowem. Kolejno prze­
mawiali: Włodzimierz ks. Czetwertyński, reaaktor 
Jan Kochanowski, W ładysław Smoleński, dr Igna­
cy Baranowski. Adam hr Krasiński. Zygmunt Glo­
ger, Stanisław Leszczyński. Stanisław Kętrzyński, 
jako delegat lwowskiego Towarzystwa historyczne­
go, który wręczył jubilatowi dyplom honorowy, 
Henryk Mościcki, przedstawicie' wileńskieg Towa­
rzystwa przyjaciół nauk, wreszcie sam jubilat, któ­
ry w serdecznych słowach podziękował wszystkim  
zebranym za życzliwe przyjęcie.

—  Onegdaj przybyła do Warszawy depntacza 
z, Kielc w sprawie zamkniętej tamże 7-klasowej 
szkoły handlowej

Deputacyę tworzyli: prezes Pady opiekuńczej tej 
szkoły, p. Aleks andei Moós, wiceprezes p. Boiesław  
Markowski i radca dyrekcyi głównej T K. Z. p. 
Fortunat Zdziechowski Deputacyę tę nrzyjął na po­
słuchania generał-gubernator waiszawski. Daputa- 
cya upraszała o otwa.cie zamkniętej szaoły z uwagi 
na jej specyalny charakter i niezależność od mini- 
steryum oświaty.

Generał-gubernator oświadczył, że, o ile nastąpi 
przychylna opinia miejscowego gubernatora, życze­
niu ńeputacyi postara się zadość uczynić.

Z Lodzi. (Schulyerein przy robocie. —  Areszto­
wania robotników. —  Odczyty.)

1 — Niemiecki Schulyerein wystąpił zł staraniem
dc władzy o pozwolenie na budowę gimnazyum nie­
mieckiego im. Cesarzewicza Aleksegt b piawam' 
szkół rządowych.

—  W  fabryce Zajberta, * powodu nieporozumie­
nia rc ięazy zarządzającym Rozer.baumem i ruhotni- 

1 kami polieya aresztowała 14 robotników.
—  Onegdaj, w  szczelnie zapełnionej sal; teatr" 

Viktoria. odbył się szósty i zarazem ostatni odczyt 
Janc Lorentowicia z cykln „Młoda Polska". Pr0' 
legenl mówił o Leopoldzie Staffie i  Adolfie Nowft' 
czyńskim. < i

Czeska ofiarność, ja k  donoszą z Pragi, byV  
młodoozeski poseł do Rady państwa, dr Warła^ 
hr. K a n n i t z ,  z okazyi swoich zaślubin i  z  P0' 
woda jubileuszu cesarskiego, ofiarował swoią !.am 
nicę w Bernie, wartości 600 tysięcy koron, na P°, 
mieszczenie „kolegium a k i Me mi c k i e g c Ma  to W _ 
wedle wzoru praskiego, dom akadem!cki dla słuck®. 
czow przyszłego uniwersytetu czeskiego w . 
mieście, tudzież istniejącej już technikLr. czfi

w Krakowie obok kościo­
ła N. P. Marzyi. :i Z PIERWSZORZĘDNYCH FABRYK,

poleca w wielkim wyborze magazyn
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:raszne czyny szaleńca. W mieście Mellingen 
w Prasach mieszkaniec tamtejszy, Krzysztof Was- 
*mer, w napadzie obłędu, wysadził w powietrze 
swój dom piętrowy. Wśród ruin stanął Wassmer 
w okni' pierw szego piętra i groził każdemu rewol 
"erem, ktoby się do niego zbliżył. Trwało to aż 

do rana. Daremni, usiłowano wywabić szaleńca np 
ulicę, aż wreszcie kilka odważnych mężczyzn wtar- 
gnęio do kamienicy, a równocześnie na ulicy odzy­
wały się ślepe strzały dla odwrócenia uwagi bza- 
leńca. Nagle Wassmer rzucił się z okna na tłum 
Zagrożone osoby pierżchneły, nie odniósłszy szwan­
ku, a szaleniec zginął na miejscu, rozstrzaskawszy 
sobie czaszkę.

Trąby nowetrzne w Ameryce. W  stanach I l­
linois i Arizona trąby powietrzne zniszczyły kilka 
miejscowości i tara Zasiewy uległy zupehnmu zni 
BzczeniŁ, a 40 przeszło osób poniosło śmierć. — 
W  Arizonie miejscowość Millersberg została do­
szczętnie zniesiona.

Druyi piesek Na wystawie psów w Londynie 
znajduje się mały piesek „King Charles Spaniel", 
który jest do sprzedania za 50.1)00 koron. Piesek 
ma zaledwie 18 centimetrów długości i można go 
nosić w k>eszeni. Ale chyba lepiej zatrzymać w kie- 
szpni 50 .000 koron.

Ze stowarzyszeń#
Oddział krak uniwersytetu ludowego im A

Mickiewicza urządza następujące wycieczki n»uko 
wo-towarzyskie:

W  poniedziałek 18 b. m wycieczka do salin w 
Wieliczce pod przewodnictwem prof. dra J. Grzy­
bowskiego i dra W. Kuźniara. Odjazd z Krakowa 
0 godz 8 30 rano, powrót o godz. 3 30 po połu­
dniu. Bufet własny. Bilety razen z kosztem kolei 
3 kor Poprzedniego dnia, tj. w niedzielę dnia 17 
b. m. o godz. 10 rano w sali uniwersytetu ludo­
wego (Szewgka 1 6, I p.) dla uczestników wycieczki 
wykład prot. Grzybowskiego p. t. „O kopalniach 
soli".

W  niedzielę 24 b. m. zwiedzanie gabinetu zoo­
logicznego nniwersytetu .Tagiell. o godz 10 rano 
pod przewodnictwem dra E. Kiermfca i prof. dra 
Grzybowskiego.

W e czwartek 28 b. m, wycieczka do filtrów na 
Bielanach pod przewodnictwem prof. dra O. Bujwi­
da. Punkt zborny o godz. 7 rano przy rogatce 

(Zwierzynieckiej. Bnfet własny. Karty uczestnictwa 
po 50 h. Poprzedniego dnia, w sobotę o godz. 6 1/, 
wieczór w zakładzie hygieny (Strzelecka 7) wykład 
prof. O. Bui"ida p. t. „llrządzenia wodociągowe".

Prócz tego zarząd zapowiada zwiedzanie W awe­
lu. Po karty uczestnictwa należy się zgłazzać do 
biura uniwersytetu lodowego (Szewska 16, I p.) o 
godz. 12— 1 i 6 —7.

Z Tow upiększenia Krakowa komunikują nam: 
Na trzeci z rzędu konkurs na budkę na sprzedaż 
wody sodowej na piantacyach krakowskich nadesła­
no ogcłem 24 prac. Wydział Tow, jako jury przy- 

,znał u wie równe nagrody po 150 koron pracom z 
ige ... i „Brunatne z b iałem " i „Na zdrowie". Po 
otwarciu kopert ukazało się, że autorami prac są: 
pierwszej p. Jan Choynowbki z Drezna, drugiej p. 
Rudolf Macura ze Lwowa. Projekty oglądać można 
na wystawie budowlanej Tow. technicznego prz** 
nliey Straszewskiego 28, do dnia 28 b. m.

„Zycie'", akademickie artystyczno-literackie Kolo 
urządza w niedzielę dnia 17 b, m. o godzinie 12 
w południe w sali Kopernika (Collegium novum

p -, L. 62) odczyt, który wypowie p. Tadeusz 
; Grabowski (Lektor uniwersytetu Jagiellońskiego)- 
ro Syatopluku Czechu". W stęp: 50 halerzy, dla n- 
czniów nniw Jagiellońskiego 30 halerzy, członko­
wie „Życia" 10 halerzy

Związek akademicki w Krakowie. Lokal „Związ­
ku akademickiego" został przeniesiony z domu 
pod L. 11 przy aliey Sławkowskiej na ulicę Bra­
cką L. 1, II p. Godziny dyżurnych są od 1 2 — 1 
w południe i od 7— 8 wieczorem.

Walne zgromadzenie Bursy dla Bynów nauczy­
cieli szkół ludowych odbedzie się J7 b. m. o go- 
d-inie 4 po południu w sali Rady powiatowej przy 
ulicy Piiarsklej. Na porządku dziennym: sprawa 
funduszów Towarzystwa i zmiana statutu.

Zmarli.
Ks. Błażej Z i e m i a ń s k i  proboszcz kościoła św, 

Auny we Lwowie, umarł tam w 63 r. życia.
Anna z Kumerów S k r z y s z o w u k a  zmarła w 

Krakowie, przeżywszy lat fi6.

Omyłki dniku. W nrze 216 „Nowej Reformy" podano 
przez pomył1' 0 koszta uzupełnienie regnlaeyi rzek kana­
łowych i» 59.020 K. podczas gdy te koszta obliczono na 
58,020.000 K.

W  ty.nsamym numerze w depeszy o nastąpić majyym  
wyborze dwóch nowych członków komisyi parlamentarnej 
Koła polski ego mylnie wydra kowano nazwisko pos. (rłą- 
hińbkiego jaku Kandydata na członka tej Lomisyi. zamia't 
nazwisk* pus Dulęby.

Sta ^szkoły polskiej w Mor, Ostrawie otrzymywanej 
I '■zez T. S. nadesłał w darze p Stefan S t r o j e k ,  nczeń 
klasy III szkoły realne^ w t rakow-'e zebrany przez siebie 
HelniL, zaw ierajm y 220 zaduszonych roślin. Młodemu 
tfu ro law i y lyfekaya szkoły okład- ze to serdeczne po­
dziękowanie. lózef W ojnarowski, dyrektor szkoły polskiei 
w Mor. Ostrawie

'kładki. Na ~ele Towarzystwa opieki nad ubogą Biło 
dzieża bzkói średnich złożył kt. dr Jozef Caputa 10 kor 
n - r ;ce dyrektera p. dozeia Winkowskiego

Dla Tow. Szkoły Ludowe, złożył N. N. za pośredni­
ctwem B Wierzei (kiego 10 K.

N i bursy ” >ościf.ńsk*“ im. A. Potockiego złożyły Czy­
telnia urzędnicza w K a lw ara  2S K 3Cs k., zebrane przy 
pożegnaniu p p .  Jopha i dra Miinnicha

RepŁrtoa* t iatru miejskiego
We I z^artok „Beatri* Conci" (występ Tarasiewicza).
W Tiątek „Car Samozwaniec1.
W Sobotę ..Borneo i .Talia* (występ Tarasiewicza).
W Niedzielę pop .Zemsta"; wieczór „Bi meo i J„hb“.
Rppertoar teatru ludowego.
We czwartek , Państwo młodzi".
Z kalendarze. We we czwartek 14 m aja: Bonitacego m 

i Justyny m ; w piątek 15 m aja: Zofii. Jana  ( hrz< 
Salle w., w sobotę 16 m aja: Jana  Nepomnc. męcz.

Wschód słońca 14 m aja o godzinie 'i n in . 67, zachód 
o 7 m 15 długość dnia 15 gouiln min. 18.

Z krakowskiego obserwatoryum. Dnie 18 maja te r­
mometr doszedł od — 6.1 do +  29 i C.; uarometr o-
padł.

lin ia  14 maja o godz. 7 rano stan barometru 739 3 
mm., termometru 13-4 C.; w iatr zachodni.

B  G a b r y e i s k a ,  K r z y s z t o f o r y ,  
K p a k ó i M .  Wynajmuje i sprzedaje pierw­
szorzędnych fabryk fortepiany, pianina, harmo­
nie i pianom za gotówkę Iu d  na spłaty nawet 
dwudziestomiesięczna Instrumenty używane od 
cen najniższych.

Z  s a l i  s ą d o w e j *
Kraków, 14 maja.

(Sprzeniewierzeni".)
Przed sądem karnym w Krakowie toczyła się 

dzisiaj rozprawa przeciw 2H-letniemu Albinowi S ta

n a s z k o w i ,  b. kanceliście uniwersytetu Jagielloń­
skiego i administratorowi „Domu akademickiego", 
obwinionemu o zbrodnie sprzeniewierzenia i oszu­
stwa,

Podług aktu oskarżenia sprawa przedstawia się 
jak następuje

Albin Stanaszek, kancelista uniwersytetu Jagie 
lońskiego, zarząuzał „Domem akademickim", zosta­
jącym pud zarządem Towarzystwa wzajemnej po­
mocy nczniów uniwersytetu Jagiellońskiego. Czyn­
ności swoje sprawował Stanaszek od dnia 1 sierp­
nia 19u5 r do 11 ln(?go 1908, w którym to dniu 
został w czynnościach swoich zasuspendowany. Do 
Stanaszka, jako administratora Domu akademickie­
go „należało .nkasowanie czynszów za mieszkania 
od akademików, pokrywanie z tych pieniędzy bie­
żących wydatków, zawieranie umów z dostawcami, 
i prowadzenie przepisanych książek i zapisków. —  
Aż do stycznia b. r. przeprowadzone w instytncyi 
skontro nie wykryło żadnych nadużyć —  dopiero 
z początkiem lutego b. r. jeden z profesorów uni­
wersytetu, który przeprowadzał w Domu akademi­
ckim reorganizacyę buchalteryi, zwrócił uwagę pre­
zesowi Towarzystwa wzajemnej pomocy uczniów 
uniwersytetu Jagiellońskiego, że Stunaszkowi do­
wierzać nie można i należy dokładnie zbadać pro­
wadzone przez niego książki. Badania takie odkry­
ły, że Stanaszek istotnie dopuszczał się malwersa- 
cyj na szkodę Domu akademickiego. Gdy sam Sta­
naszek przyznał się wobec komisyi kontrolującej 
do sprzeniewierzenia kwoty 2 .000 koron, oraz gdy 
układy z jego rodziną nie doprowadziły do poro­
zumienia co dc pokrycia szkody, senat akademicki 
zrobił doniesienie do sądu, który rozpoczął śledz­
two przeciw Stanaszkowi. Śledztwo sadowe wyka­
zało, że Stanaszek, jako administrator Domu aka­
demickiego , wpisywał do ksiąg w rubryce wydat­
ków znacznie większe kwoty, aniżeli je rzeczywi­
ście wydatkował, a celom pokrycia tych fikcyjnych 
wydatków, fałszował rachunki i kwity firm, które 
do Domu akademickiego dostawy uskuteczniały.

Ogólna kwota, sprzeniewierzona w taki sposób 
przez Stanaszka, według opinii rzeczoznawców-rach- 
mistrzów, wynosi kwotę 2.431 koron 49 halerz.

Oprócz tego w kwietnia 1907 r. Stanaszek, ma­
jąc sobie powierzoną do przechowania przez p Elia­
sza Jaremę książeczkę pocztowej Kusy oszczędno­
ści na kwotę 260  koron, pieniądze te sobie przy­
właszczył —  W  dniu zaś 27 grudnia wniósł Sta­
naszek (lu dyrektora powiatowej Kasy oszczędności 
w Krakowie', p. Sędzimira, weksel do eskontu aa 
400  koron z podpisem swoim, jako skeeptanta. —  
Między podpisami żyrantów figurował podpis prof. 
Odona Bujwida. Do wekslu tego dołączy! Stanaszek 
list sekretarzu uniwersytetu, dra Jana Waligórskie­
go, w którym to liście dr Waligórski gorąco pole­
cał dyr. Sędzimirowi sprawę Stanaszka. Dyrektor 
Sędzimir zwrócił się jednak telefonicznie po infor­
macje do dra Waligórskiego, który oświadczył, że 
żadnego listu w sprawio Stanaszka nie pisał I’rzy 
dalszych badaniach wyszło na jaw, ża podpis prof. 
Bujwida na weksla był sfałszowany, Na podstawie 
więc wyniku dochodzeń Stanaszak został uwięziony 
I oskarżony o zbrodnię sprzeniewierzenia, z § 183
k- k i asiłowanego uszustwa z § 397 k. k. __ a
dzisiaj odbyła się przeciw niemu rozpraw a przed 
zwyczajnym trybunałem karnym.

Rozprawie przewodniczył radca sądu p. Raczyń­
ski, oskarżenU wnosił prokura.or dr Soiak, obwi­
ni jnego bronił adwokat dr Lewicki. Do rozprawy 
powołano kilkunastu świadków. Obwiniony tak sa­
mo. jak w śledztwie, przyznał się w zupełności do 
wszystkich zarzuconych mu win, tłomacząc się ty l­
ko „nieprzepartym przymusem" wobec nieszczęść ży­
ciowych, jak choroba żony i dzieci i rosnące z te­
go powodu długi, na których pokrycie dopuszczał 
się sprzeniewierzenia.

Po przeprowadzonej rozprawie trybunał skazał 
oskarżonego Albina Stanaszka na 10 miesięcy cięż­
kiego więzienia z postem co tydzień i zwrot ko 
sztów. Skazany wyrok przyjął.

cka ujrzała w dniach ostatnich światło księgarskie 
Obszernie przedstawia C. R. „narodowe i społeczne 
stosunki wśród czeskiej szlachty i wielkich posia­
daczy". Wychowawców naszych zaciekawić mogą 
poglądy dra Drfciny, wybitnego czeskiego peaugiga- 
uczonego, jakie wypowiada w uwagach „Ans der 
Mitteischulenąuete". Proces Słowaków z Czerń owy 
znalazł i tu ubszerne omówienie, czem i Ć R. 
stwierdza swą wzajemność słowiańską. J  Mur.

— Nowe książki:
Wilhelm F e l d m a n n :  „Współczesna literatura 

polska" (1 8 6 4 — 1907). Wydanie niąt6. Lwów. Na 
kładom księgarni H. Altenoerga. W arszawa, M. 
Arct. 1908. Str. 704.

A m i c i s  E. „Na tonącym okręcie" W  szpitalu. 
Przekład Gebethnera i Wolrfa (Biblioteczka mlo 
dzieży szkolnej. Cena 16 bul

A n d e r s e n  IL: „Cień. Śpiewak z pod strzechy"- 
Przekład C. N ewiadomskiej. Wrarszawa. Nakład Ge. 
bethne.a i Wolffa, (Biblioteczka młodzieży szkolnej 
Nr 52) 16 hal.

B o b r z y g s k i Michał: „Julian Dunajewski".
Charakterystyka historyczna. Kraków. 1908. str. 27. 
(Odbitka z „Czasu").

G a w a l e w i c z  Maryap: „Legendy o Matce Bo­
skiej". \Varszawa. Nakład Gebethnera i Wolffa. 
(Biblioteczka młodzieży szkolnej 41) 16 hal 

T W  o j s z w i 11 o : „Katyera Janka" powieść 
z życia P. P, S.-owców. Kraków, 1908. Drukarnia 
Wł. Teodorczuka.

Stefania T a t a r :  „Za słońce". Lwów, 1908  
Księgarnia Folsks B. Połonieckiego.

Kazimierz P i  l i ń s k i :  „Z teki taternika". Kra­
ków, 1903. Gebethner i Sp.

Stanisław Świdrjgiełło S w i d e r s k i :  ,.Z za
pługa". Lwów, 1908. (Refleksye poluyczno - społe­
czne ze stanowiska agraryusza).

WlaMci naukowe, atljslpit I lirafe
— P M rczystaw Horbowskl, profesor w kon­

serwatorium krakowskiem. dumnym być może z plo­
nu swej pracy pedagogicznej. Nadesłano nam wy­
cinki kilku gazet zagranicznych, w których znajdu 
jemy nadzwyczajne pochwały dla jogo uczennic 
zbierających laury w pierwszorzędnych teatrach za 
granicznych. I tak Maiya G r a s s .  Warszawianka, 
śpiewała całą zimę w Kairze, a na wiosnę w Ale­
ksandryt z ogrumnern powodzeniem. P. A3ta Maye- 
równa, wychowanka krakowskiego konserwatoryum, 
występowała w opeiach w Parmie i Brescyi, zbie­
rając wiele oklasków. Znana i Ceniona artystka 
C a r n i o l i  powróciwszy z Moskwy, gdzie się cie­
szyła wyjątkuwem uznaniem, otrzymała z agencyi 
Tono w Medyolanif zaproszenie na sezon zimowy 
w Madrycie. Tenor S m i r n o w. artysta cesarskiej 
opery w Moskwie, śpiewał w zimie z powodzeniem 
w wielkiej operze paryskiej, a ostatnio święcił nie­
zwykłe tryumfy w Monte Carlo razem z Selmą 
Knrtz i Szalapinem. Sukcesy powyższe całego sze- 
rega uczniów prof. Horbowskiego, są wymownem 
świadectwem znakomitej metody prof. Horbowskiego,

którym krakowskie konserwatoryum pozyskało 
wyborową siłę nauczycielską.

— Z miesięczników czeskich. „Siovansky Pfe- 
hled“ kwietniowy przynosi Fr. K v a p i ) a  tłoma- 
czenie kilku utworów C. Norwidowych (John Brown, 
Pompeje, Pielgrzym, Rozmowa umarłych). Przekład 
poprzedzony jest obszernym życiorysem polskiego 
malarza poety, pierwszego sjmbolisty naszego. Z iu- 
nych artykułów ciekawa są dla czytelnika polskie­
go roztrząsania Adolfa C e r n e g o  kwestyi słowiań­
skiej, jak ją wybitnieisi dziś mężowie w Słowiań- 
szczyźnie pojmują —  i H. Boezkowskiego omowienio

przedstawienie „rosyjskich stronnictw politycznych 
ich bloków". W  „przeglądzie" jak zwykle znaj­

dują sprawy polskie także swo e miejsce, tym ra­
zem wywłaszczenie i wybory galicyjskie zajęły 
wierszy najwięcej.

„Osvt;ia w zeszycie czwartym charakteryzuje 
pieśń niedawno zmarłegu Svatoplnka Cecha piórom 
patrjotj cznem EliSbi Krasnohorskiej. Artykuł A. 
Noyacackeho^ zajmuje się „przyszłością Austryi" 
wewnętrzną i w stosunku do państw ościennych. 
Interesować może i naszych polityków. Znany dzien- 
nikarz-literat J- Holećek ogłasza tu ciąg dalszy 
obrazków ze swej olbrzymiej powieści „ N a § i “, 
która maluje czeskiego eHop„ jak naszego Rey­
monta „Chłopi", jeno czeski chłop znalazł tn i ry­
sy historyczne obok swego zwierciadła psychiczne­
go Rubryka „Ze świata słowiańskiego" tym razem 
Bułgarami się zajmuje.

„Ćechische Revue“ poświęca wstępny artykuł pa­
mięci Hanny Kvapiiowej, jej artyzmowi teatralne­
mu, w pierwszą jej śmierci rocznicę. Pamięć nie­
pospolitej artystki uczcił świat artystyczny osobnym 
onegdaj wieczorem. Również jej pozostałość litera-

Dział ekonorciiczny.
x  Galicyjskie kopalnie. Pod przewodnictwom 

prezydenta M. Feilchenfelda odbyło się przedwczo­
raj w Wiedniu pierwsze walne zebranie akcyona- 
ryuszów „Towarzystwa akcyjnego kopalń w Gali­
cji" . W  sprawozdaniu swojem dyrektor Antoni 
Sołiinritzelr poświęci! wspomnienie pamięci zmarłe­
go tragicznie hr. A Potockiego, założyciela Towa­
rzystwa. Jak stwierdza sprawozdanie, pomyślne 
konjunktury przeszłuroczne nie wiele wpłynęły na 
stosunki Towarzystwa, gdyż przeważna część pro­
dukcji dostawioną została po dawniejszych niż­
szych cenach wedle zawartych umów. Lepsze ceny 
osiągnięte zostaną dopiero w roku bieżącym. Prócz 
togo ujemnie wpłynął na ruch węglowy brak wa­
gonów, a zysk został także zmniejszony przez pod ■ 
wyższenie płac robotniczych. Wykazany wynik ru­
chu odnosi się właściwie tylko do S i e r s z y ,  gdyż 
kopalnia węgla w T e n c z y n k n  i huta cynkowa 
v. K r z u  nie dały zysku, ponieważ kopalnia w 
Tenczynku dopiero znajduje się w początkach roz­
woju i mało produkuje, zaś przemysł cynkowy u- 
cierpiał skutkiem nagłego spadku cen. W  roku ubie­
głym wyprodukowano 4 ,510.961 cetnarów metry­
cznych węgla i 22 .850  cetn. metr. cynku. Po od­
ciągnięciu odpisań na kwotę 202  402  kor., tudzież 
rezerwy podatkowej w sarnio 1 2 5 .0 0 0  kor., pozo­
stał c z y s t y  z y s k  w sumie 3 3 6 .1 4 8  kor Z tegc 
ua wniosek rady nadzorczej ma pójść do funduszu 
rezerwowego 16.807 koron, dalej 6»/, L a d y w i ­
d e n d ę ,  a 12.407 kor. przeniesione będą na dru­
gi rok. Do komisyi rewizyjnej wybrani zostali pp. 
Edward Girzik, Jan Woźniek, dr Jan Znrkowitz i 
Alfred Horowitz. r

x  Kuis dla kierowników gorzelń (4-tyg«- 
dniowy) odbędzie się w dniach od 1 do 27 czerw­
ca b. r. w Bzkole gorzelniczej w Dublanaoh. Opła­
ta za kurs wynosi 20 koron. Zgłoszenia przyjmuje 
i wszelkich oDjasnień udziela dyrekeya szkoły gô  
rzelniczeń w Dublauach.

X  Kierownictwo biura miastowego c. k. kolei 
państwowych w Krakowie zostało powierzone kra­
jowemu Związkowi turystycznemu w Krakowie.

X  Dyrekeya kolei państw, w Krakowie za­
prowadza w W ieliczce i Lednicy z dniem 1 lipca 
b. r. przedsiębiorstwo dowozu przesyłek, nadcho­
dzących koleją do staeyi w W ieliczce do W ieli­
czki i Lednicy, jak również dowozu przesyłek z 
powyższych miejscowości do wspomnianej stacyi, 
celem dalszej ekspedycji koleją. Przedsiębiorstwo 
to zostało powierzone p. Maurycemu .Scł.aeferowi, 
właścicielowi firmy lingo Chon, zamieszkałemu przy 
ulicy Lwowskiej w Wieliczce. Począwszy zatem od 
1 lipca b. r. adresaci w W ieliczce i Lednicy nio 
będą zawiadamiani o nadejściu przesyłek drobnych 
(Stiirkgiiter) w dotychczasowy sposób, natomias* 
przesyłki te będą dostawione przez powyższe przed­
siębiorstwo wprost do domów. Bliższe szczególe na 
afiszacn

wlasnsj listy kandydackiej leer każdy z nii h musi 
e konieczności uzupełnić list j swych kandydatów 
kandydatami innych komitetów. —  Nie brakło też 
zabiegów ze strony komitetu obywatelskiego, aby 
zawrzeć częściowy kompromis z komitetem m.esz- 
czańskim, namiętnie zwtćczanym przez komitet o- 
Dywateiski przy pierwszych wybortch, lecz okazały 
się one bezskntecznemi. —  Da,eko łatwiejszym jest 
częściowy kompromis między komitetem refurmy i 
komitetem mieszczańskim, gdyż miedzy kaitdyt ata- 
mi komitetu mieszczańskiego jest pięciu takich, 
którzy już przy piorwszem głosowania znajdowali 
się na liście komitetu reformy, których w ?c n 
komitet z konsekwencyi i obeer e przyjąć powi­
nien.

Z teatru Iwowskieao. r .  Marwa Przybyłko-Po- 
tocka rozpoczyna z dniem 1 czerwca występy na 
scenie lwowskiej Pierwszy występ w „Aszantce" 
Perzyiukiego.

Z Tow, Bratniej pomocy slucnaczów polite­
chniki. 4Valne zgromadzenie zamianowało członka­
mi honorowymi profesorów Dziwińskiego Pawłow­
skiego. Dokonano następnie wyboru zarządu W y­
brani zostali Ka»-o’ Sztokman (przewodniczącym), 
Bolesł. Paykart (zast. pr»ew.), Karol Przelaskow3ki 
(ska-b.). Wacł Prenier (bibl.); wydziałowymi: St. 
Ileins, Winc. Furman, Kaz. Jackowski, Mar. Łucz 
kowski, Br. Maurin, J. Międziobrodzki, Kaz. Paulo, 
J, Sawicki, Leonold Tornń, Wikt, Tracz. Wit. Zoi- 
eowski.

Hakata W Galicyi. Znane stowarzyszenie nie­
mieckie „Bund der christlichen Dsutschen in Ga- 
lizien" ’ odbyło we Lwowie swoje wałn« zebranie. 
Jak donosi „Dentsches Yolksblatt ffir GalizDn", na 
zjazd ów przybyli najubożsi nawet kolonośri nie­
mieccy z Galicyi. Nauczyciel wędrowny Związku 
niemieckiego na Bukowinie, dr otark wzgłosił peł­
ną fałszów i brutalnej’ czelności mowę, w której 
powiedział pomiędzy innemi: „Din Niemców w Ga­
licyi przyszła wiosna. Z każdym krokiem osiągają 
oni zdobycze i wreszcle łańcuch austryarko-niemie- 
ckich „Schutzyereiuów" zostanie zamknięty. Osady 
niemieckie w Galicyi —  to forpoezty, które muszą 
utrzymywać czucie z nadeiągającem wojskiem. —  
Prawna, że ostatnia placówka jest najcięższa, nie 
jest ona jednak beznadziejna i Galicyanie mogą 
być pewni pomocy wszystkich Niemców. My nie 
przyszliśmy do kraju nieproszeni, myśmy nic nie 
brali, owszem dawaliśmy. Całą kultnrę wschodu za­
wdzięczać należy Niemcom Honterus wielki refor­
mator. studyował na niemieckim krakowskim uni­
wersytecie i najbardziej poważane i najznaczniejsze 
nazwiska na cmentarzu lwowskim są niemieckie*. 
Po tej mowie hakatystyeznej nastąpiło sprawozda­
nie, wedle którego Związek obejmuje 73 osady i 
ma po roku istnienia 2500 członków. Ze strony 
anstryackich i pruskich Niemców Związek m& sline 
poparcie. Kosztem wrocławskiego ZwiązKu szkolne­
go rozwinęło agitację pangermańską w Knihyninie 
pod Stanisławowem, gdzie utworzona w roku 1898  
szkoła niemiecka m? dzisiaj 330 uczniów. Na zja­
ździe Bunda powzięto plan wybudowania we Lwo­
wie Domu niemieckiego, mającego być ogniskiem 
hakat.,! Może ta działalność bakatystyczne ko1oni- 
st-ów niemieckich w Galicyi zwróć wreszcie na Sie­
bie uwagę naszego społeczeństwa?

Repertoai teatru  lw ow sk iego .
We ęzwarted „Wesołe wdówka".
W p!ątek „Woźnica Hunachel" (występ Leszczyńskiego)
W  sobotę ]jop .Świętoszek"; wieczór „Carmen" (wy­

stęp Bellinc.oni).
W niedzielę pop. „Poskromienie złośnicy"; wieczór 

„Ouensz w piekle".
W poniedziałek „Niech żyje życie" (występ Boi. Le­

szczyńskiego).
- We wtorek „Toaka" (występ Bellincioni),

profesorów nie dopuści do ograniczeniu w czera 
kolwiek wolności nauki, podziękować następnie 
studentom z? ich umiarkowane zachowanie się 
w tej sprawie.

W uniwersytecie w Gracu i w Akademii 
górniczej w Leoben n ie  b y ł o  w d n i n  d z i ­
s i e j s z y m  w y k ł a d ó w .

-lzdwr pariya na Węgrzacii,
Budapeszt. ..Budapesti Hirlap" donosi, że 

myśl utworzenia n o w e j  p a r t y i n a  Węgrzech, 
którą cesarzowi zakomunikował dr Wekerle, 
p r z y j ą ł  c e s a r z  b a r d z o  ż y c z l i w i e ,  wy­
rażając przekonanie, że nowa ta parfya mogła­
by wreszcie uporządkować stosunki na Wę­
grzech, i że wówczas cesarz mógłby zostawić 
swemu Eastępny uregulowane już najważniejsze 
sprawy

Uwiezieni* sefcrstarz? metropolity,
Konstantynonol. Według wiadomości, jakie 

nadeszły do patryarchatu, u w i ę z i o n o  s e ­
k r e t a r z a  m e t r o p o l i i  g r e c k i e j  w Mo ­
n a s t y r z e .

Odpowiedzialny reaaktor i wyaawca.
M i c l r a ł  K o n o p i ń s k i .

N A D E S Ł A N E .
(A r ty k u ły  w  tym  d z ia ło  n ie  p o c h o d z ą  od

vedan.cyi).

Wódka francuska i sól Molla.

nariEranie ból uśmiercające** i 
wzmacniająhc. 

Flaszki, orygin. 190  K. Dos ta? można 
w KLŻdej iptece i drcgneryi. Główi a 
sprzedać i wysyłka pa pTowineyę n ap­
tekarza A MoTa, c. i k. nadw, dostawcę, 

Wiedeń I., Tnchisaben 6.

MOLUSF(»«bra,, -w. miSiiZ

13 9

B r  I g n a c y  B e t t e r
ordynuje 2718 1 17

k r y ,  i . i  v  « l i i i  „Trzech r ó l“.

ZnKowne, fittoslfóiui
zakład dyetetyczno-hygeniczny otwarty od 1 

czerwca do końca wrześr.e 
Bliższych wiadomości udziela 

2700 1 3  Dr Bolesław Łrzowiki.

Prymaryusz Dr Jan Fmczkieuicz
powrdcit.

lir mor StanHiPuicz
rOwrócił J ordynuje w  chorobach k o b i e c y c h ,  
ulica K olejow a, 1 ,  od godziny 1 0 — 12 i 3 — 5 

po p ok d n iu . Telefon 339. 2475 4 4

Wiedeń, 12 maja. Cukier nsta.ony 260-5 do 26-2r>; on" 
kier na grudzień 23 70 do 23'80. N aita niezmieniona. Spi­
rytus ustalony 62.40 do 62‘SO Spirytus płacono 6220 
* Budapeszt, 13 maja. I szenica na twm-cień I I  71 do 

11*72, pszenica na maj 1002 ao 10 03, pszenica na pa 
żdziernik 10'20 do 1030; żyto na kwiecień —'— do 
—•— ; żyto na maj 1893 do 18*94, żyto na październik 
8*83 do 8 '8 t ,  owies na kwie leń  7-10 do 7'11, owies na 
maj 6'70 do 6*71, owies na Daździernik 6'46 do S'47; 
kukurydza na maj 6*56 do 6*57; rzenak na sierpień, 
1790  *do 1 8 —. ;

Oferty mierne, chęć kupna mierna, usposobienie słabe 
pogoda częściowo pochmurno. -  -

K r ^ f i i & a  l w o w s k a ,
L w ó w ,  14 maja.

Wybory ściślejsze db Rady miasta Lwowa
odbędą się, jak już donosiliśmy, dnia 19 b. m. —
Z pośród 32 kandydatów, którzy mają prawo ubie­
gać się o mandat radziecki na lat 6 ,  zrezygnowa­
ło z kandydatury 3 kandydatów, żydów, aby nie 
spowodować konieczności rozdziału administracji 
miejskiej w sprawach wyznaniowych — Pozostało 
więc 28 kandydatów, z których grona ma być wy­
branych na 6 lat 16 radnych i 4 kandydatów na 
radnych na lat 3. Według głównych list kandyda­
ckich, które oddano przy piorwszem głosowenlu, 
kandydaci przechodzący do ściślejszego glosowania, 
tworzą następujące grapy: ,

Lista m i e s z c z a ń s k a  na lat 6: Barton, Bar- 
dasz, Bioniocki. Chołodeckl, Ciechulski, Getritz,
Ihnatowicz, Ohiy, Tlatowski, Sklepiński, Wenzel,
Toepfor, Zgórski.

Lista k o m i t e t u  o b y w a t e l s k i e g o  na lat 
6 Chlamtacz, Dobiecki, Hornung. Janelli, Liptay,
Laski, Maresch, Pazdro, Schneider, Stalli, Terenko- 
czy, Witoslawski: —  na lat 3: Dąbrowski, Ko- 
strzewski, Wal lek.

Lista komitetu r e f o r m y  g o s p o d a r k i  mi e j ­
s k i e j  na lat 6: Czarnecki, Hnćec, Philipp, Sole-
ski; —  na lat 3 Garczyński. ^

Z powyl szegc zestawienia wynika, ze żadei I w ykłady prof. Wahrmuuda zosta ły  zawieszone, 
z trzoeb głównych komitetów przedwyborczych nii I Rektor uniw ersytetu , k tóry w kiłkak-otnych  
może ułożyć do ściślejszego gLsowania wyłącznie1 swych przeinówieuiacb zapew niał, że kolegium

t t l C d l M  „ t a j  R&fCKBf
z dnia 14 maja,

Otwarcie wystawy w JPrrdze.
Praga. W uroczysty sposób dokonał dziś- ar- 

cyksiąże F r a n c i s z e k  F e r d y n a n d  otwar­
cia urządzonej przez Izbą handlową w y s t a w y  
k r a j o w e j .  Obecni byli: arcyksiążą Karol 
Franciszek Józef. ministrowie F i e d l e r  G e s s -  
mann.  P r a s z e k  i P r a d e ,  namiestnik, przed­
stawiciele Izb handlowych, wśród nich prezy­
dent'wowskiej Izby H o r o w i t z  i sekretarz dr 
S t e s ł o w i c z  i liczni posłowie.

Praga Dzienniki donoszą jako rzecz pewną, 
że w drugiej połowie czerwca c e s a r z  p r z y ­
b ą d ź  i e  n a  d w a  d n i  do P r a g i  c e l e m  
o b e j r z e n i a  w y s t a w y .

Przymusów z asekarccya.
; Wiedeń. Nh wezoraiszem pooiedzeniu parla­

mentarnej komisyi dla kląsk elementarnych re­
ferował poseł S t e i n  e r  zgłoszone wnioski na­
głe w sprawie zapomóg. <

Po szczegółowej dysktisyi przyjęto następują­
ce wnioski referenta:

1) Wnioski nagłe przekazuje się rządowi do 
najszybszego uwzględnienia, względnie do dal­
szych dochodzeń w tych wypadsach, gdzie ko- 
niccznem jest stwierdzenie faktycznego stanu 
rzeczy.

2) Poleca się rządowi, aby Izbie przedłożył 
projekt ustawy zaprowadzenia p r z y m u s o w e ­
go  u b e z p i e c z e n i a  od o g n . a ,  a mianowi- 
cie^według krajów.

3) Wzywa się -ząd, aby jak najszybciej przed­
łożył Izbie sprawozuanie w sprawie istniejących 
w krajach p r y w a t n y c h  i p u b l i c z n y c h  
u b e z p i e c z e ń  od o g n i a ,  gradu, nieszczęśli­
wych wypadków, na życie i dla bydła, z poda­
niem sprawozdań z czynności w ostatnich dzie­
sięciu latach.

r
Fostathanle Kossutha

Wiedeń, Minister handlu K o s s u t h  był dziś 
na andven**yi u cesarza. Jak zapewniał potem 
dziennikarzy, zjawił się on na dworze tylko ce­
lem podziękowania cesarzowi za odznaczenie.

Sprawa Wahrmnnda.
Graz. W ministerstwie tutejszym odbyło się dziś 

zgromadzenie, w którera wzięło uuHał przeszło 
500 studentów niemieckich i około 100 wło­
skich. Na zgromudzemin uchwalono jednogłośnie 
rezolucję, w której studenci, bez różnicr naro­
dowości oświadczają że domagają się jak naj­
rychlejszego z n i e s i e n i a  u c h w a ł y  Se nr t u  
u n i w e r s y t e t  n w Insbruku. na mocy której

Pensyonot polski u  Karlsbadzie 
< t r a  A l b e r t a  S & s s h i n i l a
dom „3 Lilien" naprzeciw Muhlbrucnu Mieszka­
nie z utrzymaniem od 8 koron dziennie. Mie­

szkania bez wikta od 3 Koron dziennie.

l i i f f l i t i ! !  St M MIiiU ilb lliłU tl b. j  asystent klin. chorób wewn 
„Haus Uniw Jagiell., ordynuje od 1 maje 

Hamburg*' do 1 października.
2273  5 16

D r  J .  S c a & r f
ordynnje w KARLSBADZIE

jak lat poprzednich

G i e ł d a .
Wiedeń. (Te1. „N. Ref."). Zamknięcie o godz. 3

Aboye:
anstr. Zak.. kredyt. 634 75 
węg. „  „  .  749 50
Anglebankti . . 298 25
Umonbanku . . . 539 50
Laendorbanku . . 440 85 
Bans.vemnu . . . 523 50
Bodencredit . . . 1056 —
Gal. Banka hipot . — —
Kolei państw . 694 73 

„ studniowej 1 . 134 50 
„ Elbę*hal , . 444 —
„ północnej . . 5300—
,. Czermow. . • 664 —

Al p i n y .....................
H h n a  Muca-nyi .  .  oni 60
Pra"-. Tow. żel. . .2638  —
Fabryki broni , . 5 ”>5 —
Tareckie tytoniowe . 409 —
Gal. Tow. kop. n. . 668 —

I sposobienie: Mimo dobrej zagranicznej podniety bez 
interesów i lekko osłabione

Ooiig weg. iudernn. 03 50 
R enta majowa , . 97 30 
Austr. Rent a kor. . 9" 40 
Wag. „ „ . n3 70
56 I. u is t"  T. kr. z. 94 65 
4% Listy Banku hip. 94 34 
L  „ • „ „ 100 25
Ó*« „ * n H 0  5?
4%  ,  „  kraj. 95 7o
-•/, J  ,  -  100 95
4°', Gał- Obi. prop. 98 — 
4 »/„ Gal. poż. k* 1893 96 35 
■1%  Poż n*. Lwowa 9-: 25 
Losy tnreeie . . . 137 25
Marki .................... 117 M
R u b l e ...................... 251 75
Rosyjska pożyczka . -<>b 60

Cennik Izby handiowei i przemys<owej 
w Krakowie,

i  14 maia (godz 1 w pomanie.)
I Waluty. płaca

Rubin pepierow e.............................................2o l 2o
Marki n iem iec tie ..............................................117 30
Fran-ń papieron-r ...................................... 95 50
DwndziestoirankóWfti w złocie ..................... 19 08

II. Listy zastawna.
5k/, Listy zastawne p —m. Banku hipot. 11C — 
41/’,*,', Listy zaatanue Banku hipot.

żądają 
252 25 
117 80 

96 — 
19 18

, _ _
41' Ligiy zas awne banka krajowego 10G — 100 75
40? * „ „ « , 01 75 95 75
4» ! Listy za.. gal. Tow. ^red. ziem nleok. 96 60 97 60
4./* „ „ „ .  * .  « -lotu 26 75 7 75
4# , „ m u "  n * 51-letn, 94 — SE ­

MI. Osllgacye l pożyczki.
4•/, GallcTiokie obligacye propinacyjne . 97 50
i-i.  Pożyczka kra,owr t  r. 1793 . . . .  95 75
4°/, - . miasta Lwowa . . . . .  92 25 . .  „
41/.4), Obligacye komunalne Banan teraj. 199 — 190 60 
4*1# „ kolejow e ..........................  94 59 95 63

IV L o a y.
Losy miasta K rakow a....................................... -

i v. A k c y e
^kcve Banka hipotecznego we Lwowie . 567 — 

kolei sw-uwrmowce-jassy . . 562 —
V) Publiczne zapisy długu.

. . .  97 40

. . .  97 40
47,  renta koronowa anstryacka . . . .  97 40
ż°/» * * r węgierska . . . .  93 60
4°/, „ anstryacka w złocie . . . . H 6  —
47. ■ * węgierska , . . . 111 25

98 60 
94 —

100 60 
95 —

98 5u 
ud 76 
93 25

1-20

572 — 
565 -

4 0 /  w ;poi rentn papierowa 
° „ srebrne

97 90 
97 90 
97 90 
94 — 

116 50 
111 75

Naftalinę, AntymoLnę, Paczu- g
le, Kamforo, oraz wszelkie ‘ £

0 n  • • _____  i  W S Z 6 u 7 * I©  a
-—  ś r o d k i  p r z e c i w  m o l o m .  —  _ _ _ _ _ _  a

Sk ład  apt. „ S M U T A S "
K p a k ć w ,  u l .  D ł u g a  N r *  1 & .

Znakomite pasty, krem}’, lakiery angielskie, amery­
kańskie i krajowe do czyszczenia obuwia. Wszelkie 
—  — pasty i proszki do czyszczenia metali, —  —



4 Nr. w ■'<. N O W A  R E F O R M A Czwartek 14 Maja 1908.

B O L E S Ł A W  ,’ R U S
móiri: „Nadchodzą czasy, w który"h trmino bę­
dzie żyć ludziom, rodzinom i narodom wątłym 
leniwym, mato zdolnym i niemoralnym, des* 
już czas pomyśleć o przyszłości". Kio pragnie 
wyciągnąć korzyść z tej pr z ostrogi naszego 
znakomitego pisarza, niech szyta: „Tajemnice 
powodzenia w żyeiuf przez Dra M Ilarweya. 
Oena 1 K 50 h. W ażne dla rodziców, młodzieży 
i każdego, kto pragnie powodzenia i zdrowiu 
dla sielte lab dla swoich dzieci. Do nabycia 
w księgarninch. Skład główny w księgarni Ge­
bethnera i “p. w Krakowie. *2" 17 4 4

. . * a  p r a c o w n i a

sukien damskich
i ubrań dziecięcych poleca się względom 
Szanownych Pań. Wszelkie poruczone 
jej roboty wykonuje szybko, punktualnie 
i tanio. Ui. św. Anny 4, II p. 2 2 311115

Notaryusz
w większem mieście w' zachodniej Ga- 
licyi poszukuje su tssty lu ta  na czas 
dwumiesięcznego urlopu. Zgłoszenia pod 
„U rlop" do Adiniiiistracyi „Nowej Re­

formy11. 2548 7 8

Mieszkania z kuchniami oraz oddziel­
ne pokoje na lato lub zimę do w y ­
najęcia. Tamże można korzystnie 
kupić willę. Wiadomość: F elo& a
L a a g e r o w a  »  Z a k o p z & e m .

1784 6 6

f t u w e r y
od 140 koron wyżej 

B u t a n i e  
P r ę m l e r  

W a f f e o r a d
oraz części składowe do tychże za go­
tówkę lub na raty.

Drut kolczasty, dzwonki elektryczne, 
wyroby nożownicze, naczynia kuchenne, 
naftę itp. poleca

t l .  F i a ł k o w s k i
Nowy Sącz. 2477 6 O

t
w pierwszorzędnych jodowych kąpie­
lach i wspaniałem miejscu klimatycznem

w  B a i - r i a H
Wyższa Austrya.

Ceny bardzo przystępre wikt dobry i 
zdrowy, pokoje duże, ~ widne i snche, 

wycieczki wspaniałe do Alp.
2001 11 O J a d w i g a  S k ą p s k a .

WINO!
wyboTie dalm atyńskie stołowe, czerw ne, 
48 halerzy, ciemno-czerwone, łagodne, 
mocne, 54  halerzy, białe, słe^e, B 8 ha­
lerzy. wysyłam koleją w ''»czki rh, po­
cząwszy od 50 litrów. Zoiór pró­
bek (5 kg. paczkę) wysyłam za 3 K opła- 
tnie. Adres: Edmund Pauk, Weineiport, 
Fiume. 1627 25 30

e głównych V9sranycfe roczni? u m. 3 do 600.000 fniHw, 3 po 300.000 frnkw
i liczne wielkie wygrane poboczne przypadają na

Ł08Y  T U B IC K U L
Najbliższe losowanie dnia 1 czerwca. Główna wygrana 800.000 frnkw.

L o s y  t u r e c k i e  mają 6 Ciągnień na rok dnia % , %, 1/t. ‘/si V<o * Vu*
Losy tu re c k ie  naw et przy wylosowanie z najm niejszą wygraną, wynoszącą 240 fr. =  229 K 

dają znaczny zysk. Polecam pTzcto 
L o s y  tureck ie  do kupna. Za gotówkę po dziennym kursie. Nadto sprzedaję

1 los turecki na  raty miesięczne po 7 K lub 8 K
5 losów tureckich „ „ „ - -  „ 35 „ „ 40 „

25 „ „ „ „ n „ 160 „ „ 180 „
Cenę ustanawia się najniższą podług każdoczesnego Ł irsu. Wyłączne, niepodzielne prawo 

gry na podstawie dokumentu sprzedaży wystawionego podług przepisów ustawy, zaraz po zło­
żenia pierwszej raty wprost u mnie Przesłanie pierwszej raty  ja jlep iej uskutecznić przekazem. 
Przesłanie dalszych rat następuje przez pocztową kasę oszczędności. 2502 2 6

E D W A R D  i l i l B  > . M
B o m b a t u t o w y ,  B e r n o  (Morawskie), W t e l u l  P l a c  2 3  — 2 5  (w domu własnym) 

Rzetelnych, stałych udsprzedawców przyjmuję wszędzie.
Niskie ceny. ~  Dobra prowizya

B A Y - R U M
z  k o n ik iem .

Najlepsza ze wszystklcli wod na gtowę.

lSOt) 8 20

jak również wszelkie wyroby ze srebra, 
bronzu i chińskiego srebra — poleca

M. JAKUBOWSKI
KRAKÓW - SUKIENNICE Nr 26—27

od strony Ratusza. 218£ 7 10

Filia c. k. uprzyw. galicyjskiego Akcyjnego

OM KU »!3F0TECZF EGit
w Krakowie,

opłacać będzie procent

od asygnat kasowych w obiegu będących, począwszy od 
dnia 15 czerwca 19U8, od wkładek na książeczki rachunku 
bieżącego począwszy od dma 1 czerwca 1908

Począwszy od dnia 9 maja 1908 wydaje nowe asy gnaty 
kasowe i przyjmuje nowe wkładiti na książeczki rachunku 
bieżącego tylko po 4% oprocentowane. 2683 2 3

c. R. Pyrgktytt kolei ponwtoych w Krakowie.

w y c i ą g  z  R o z m m r  ł a z d y
W2ŹS80O 91 l-f2 maja 1908 (wêyy m  irsifltiwo-eGripeiskisya).

Odjazd z Krakauc, z Podgórza i z Pogórza przystanku :
12 10 w nocy poc 
12.20 w nocy „ 
do Podwołoezysk.

Biuio [EwarGWg ma Kamilli i î zeniystu
Kraków, ul. Słnrowiśina IV1-

Zastępca fabryk krajowych i belgijskich, 
poleca na sezon budów lany i do wszel­

kich innych potrzeb

SZYBY i LUSTRA
Szyby solinowe w grubościach 1»/,, 2, 

:i i  4  mm. 2021 17 24
„ do oprawy obrazów.

lustrowe i wystawowe,
„ kolorowe, katedralne, ornamen­

towe,
„ deseniowe, matowe,lane dachowe,

do podłóg wraz ze siatką dru­
cianą każdej grubości, cegły 
szklane, dachówki szkiane i t. p.

nsrftnfsy pa o a fe fau  wynnara odwrora? js l .i
I W  Sprzedaż wnrost z fahryk DO htrto- 

wnych cenach, również przesyłam towar opła­
cony do każdej stacyi kolejowej.

! ! B a c z n o ś ć  k o l a r z e ! !
Dla reklamy celem rot- 
powszechirenia f i r m y  
mej w Galiny i dostar- 

I czam za 96 K nowych 
rowerów z opłaconą prze­
syłką do każdej stacyi 

kolejowej. Pierwrzorzędny wyrób z 2- le n ią  
gw_r. Używane damskie i męskie po K 40, 60. 
60. Świeże płaszcze po K 6, 7. Vt ęże K 3'50, 4 
i 6 Klucze francuskie 60 h Wolne iegi K 15 
i 18. Pompy 80 h pomny nożne K 2. lampy 
olejne K 1’50, acetylenowe K 3 i 4, puszka Kar 
bidu 50 h. pedały K 3'50, siodła angielskie K 3. 
torba trójkątna K 1, dzwonki 30 h, I/wouki 
kołowe K I 50, oliwiarka 10 h, rączki korkowe 
40 h, puszka do naprawek 40 h, Zupełne ema­
nowanie i nikluwaaie w ogóle odświeżenie ca­
łego roweru K 22, Wszelkie repeiacye wyko­
nuję starann ;e i tanio. Nie wymienione dodatki 
i części składowe po cenach hurtownych! Spe- 
cyalny katalog o rowerach, maszynach do szy­
cia i dodatkach za darmo. — W ysyłka za za­
liczką, na rowery zadatek 15 K. Sprzedaż na 
T“ty ^ /k linaona , Skład fabryczny: A. Wei=sber- 
®a! , U. Uut. Dunaustr. 23 li. (Firmapolska). i:j73  c0 0

osoh. Nr. I I  z Krakowa 
„ Nr. 11 z Pougórza p łasz. 

Połączenia: w karno wio do 
Stróż, stąd do Jasła, Nowego Sącza, Osiową, 
Koszyc i Budapesztu; w Dęoicy do Tarno­
brzegu przez Rozwadów w kierunku Prze­
worska i Nadbrzezia, oraz przez Rozwadów 
w kieiunku Przeworska, w Jarosławiu do 
Sokala, w Przemyślu do Chyrowa i Stryju, we 
Lwowie do Rawy ruskiej, w Krasnem do Bro­
dów, w Tarnopolu do Potutorów. Iw ań po 
stych, Husiatyna, Czortkuwa Kopyczyniec 
i Zbaraża, w Berkach wielkich do Grzyma- 
łowa.

3.03 w nocy poc. posp. Nr. 7 z Krakowa 
do Lwowa; połączenia; w Dębicy do Tarnobrze­

gu, Nadbrzezia, i przez Rozwadów * «ie- 
runka Przwwo.ika w Jaroslaw .u do Sokal9,, 
w Przemyślu do Chyrowa. Sambora i Stryia; 
we Lwowie do Rawy ruskiej, Stanisławowa, 
Stryja, Nowego Zagórza, oranek i Sambora.

4.30 r. poc. OBub. Nr. 31 z Krakowa
4.44 r, poc. osob. Nr. 1032 z Podgórza Plaszowa
4.50 „ „ „ .  % „ przy-duiku

do Oświęcima, przez Pudgórze-Płaszów-Skawmę
połączenia: w Spytkowicach do Wado w ;, Al­
werni i Sierszy W odnej, w Oświęcim.o do 
W iednia i Wrocławia.

6.43 rano poc posp. Nr. 3 z Krakowa
8.50 „ „ „ Nr. 8 % Podgórza-Pł.

do Podwoiotzjsk i do Ickan. P o łą c z e n ia :  w 
w Tarnowie do Stróż, stąd do Jasła, Nowego 
Sącza, Orłów i. Koszyi B udapesztu, x Rzc- 
Szuwie do Jaoła, a  stąd do Nowego Zagórza 
i Chyrowa, w Przeworsku do Dynowa w Ja 
rosławiu do Bełżca i S' kala w Przemy ślu 
do Chyrowa i Nowego Zagorza, we Lwowie 
do Stanisławowa, Stryja, Nowego Z ag irza, 
Sianek i Sambora: w Krasnem ao Brodów, 
w Tarnopolu do Potutoiów. Iwań pusł ych, 
H asiatrna, Czortkowa, i Kopyczyniec; w Roi 
kach wielkich do Grzymałowa, w Podwoło- 
czyskach do Kijowa i Odessy.

7 15 r. pco posp. ser- Nr. 101 z Krakowa
7,27 r. „ „ „ Nr. 1002 z Ludgórza-Fł.

do Zakops ego i Rabki; kursuje od 15 czerwca 
do 10 trześn ia  włącznie, z wuEtinr 1, II i III 
klasy wprost przechodzącymi z Krakowa do 
Zakopanego.

8.00 rano pociąg osob. Nr. 15 z Krakuwa
8.09 „ „ „ Nr. 15 z Podgórza-T

do Lwowa i Podwołoczysk Połączenia: w Tai 
nowie do Szczucina; w Dębicy do Tarnobrze­
gu, Nadbrzezia i przez Rozwadów w kietunku 
Przeworska; w Przemyślu do Chyrowa, Sam­
bora, Stryja i Nowego Zagórza; we Lwowie 
do Stryja, Stanisławowa, Rawy Ruskiej i J a ­
worowa; w Krasnem ao Lrodow, w Podwo- 
łoczytkach do Kijowa i Odessy.

8.30 rano poc. miesz. 4 1 i t  Krakowa
8 46 „ „ „ 411 z Podgórza-Płaszowa

do Wieliczki.
8 40 rano pociąg osob. Nr. 6211 z Krakowa 

do Kocmyrzowa i do Mogiły 
6.02 rano poc. osob. Nr. 41 z Krakowa 
o 17 '.  poc. osou. Nr. 1012 z PcJgórza-Płaszowe 
' -ń4 r poc. osob. Nr 1012 z „ przi it 

na linię iranswersainą „.zez Podgórze-Płaszćw, 
Skawinę. Su.hę d Now,.go Aagorza. Połą 
ezcilia: w Kalwaryi do Wadowi< \ Biel-ka. 
w Suchej do Żywca i Zwardonie; w Chabówce 
do Zakopanego i Suchahory; w Nowym Sączu 
go Orłowa, Koszyc i Budapesztu; « Zagó­
rzanach do Gorlic, w Nowym Zagórzu do 
Chirowa, Przem yśla, Sambora, Sianek. Bory­
sławia S tn  i a, Lwowa. Stanisławowa i L - 
woó*nego. ud  1 m aja do 14 c?< ™ c l  > 4 ^ 1 6  
w rieśnia do 3u kw ietnia z Kral- iwa do Zako­
panego wóz wprost przechodzący 1 1 D  klasy

10.30 przed poł. poc. os. sez. > i 43 z  Krakowa 
10.13 „ n n n „ Nr 1014 z Podg.-Pf.
0,18 „ „ „ „ Nr „ z Podg.-prr

do Zakopanego i Rabki; kursuje od 15 czerwca 
do 16 września włącznie z wozami I, II  i III 
klasy, przechodzącymi wprost z Krakowa do 
Zakopanego i R; bki Połączenie w Suchej 
do Żywca i Zwardonia.

11.00 przed poł poc. osob Nr 13 », Krakowa 
11.12 „ „ „ „ Nr. 13 * Podgórza-Pł.
do Podwołoezysk i lukun. Połączenia, w Tarno­

wie do Stróż, stąd d„ Jasła, Nowego Sącza, 
Orłowa, Koszyc i Budapesztu; w Rzeszowie 
dc Jasła, a stąd do Nowego Zagórza, Chyro­
wa i Stryja- w Przeworsku do Dynowa; w 
Jarosławiu do Sokala; w Rrzemjślu do Chy- 
rowa, Sambora, S tryja i Nowego Zagórza; we 
Lwowie do Stanisławowa, Stryja, Nowego 
Zagórza i Sambora- w Tarnopolu doPotutora, 
Iwau pustych, Husiatyna, Czortkowa, Kopy 
czyniec, Zbaraża, w Borkach wielkich do 
Grzymałowa.

1.15 po poł. poc. osob. Nr. 33 z Krakowa
1.30 po poł. poc. osob Nr. 1034 z Podgórza-Pł.
1.38 „ „ „ Nr. 1034 z „ przyst,

do Suchej i Oświęcima, przez Podgórze-Płaszów- 
Skawinę; ma połączenia: w K alw aryi ao

_ M'adowi„ i Bielska, w Oświęcimie do Wie­
dnia i V rocławia.

1.30 po poł. poc. miesz. Nr. 461 z F rak  iw a
1.44 „ n „ m Nr. 461 z Podgórza-Pł.

do Wieliczki.
1.45 po poł pociąg osob. Nr. 6213 z Krakowa

do Kocmyrzowa i do Mogiły
2.53 po połud. poc. posp. Nr. 5 z Krakowa

do Lwowa. Połączenia: w Tarnowie do Szczucina, 
Stróż, stąd do Jasra i Nowego Sącza, a  c i  
15 czerwca do 15 w iztśn ia  .erączme także 
do Orłowa; w Dębicy ao Tarnobrzegu i przez 
Rozwadów w kierunku Przew oiska; w Rze­
szowie do Jasła, a stąd do Nowego Zagórza, 
Chyrowa i S tryja; w Przeworsku do Dvnowa, 
w „arosławiu do Sokala, w Trzemvślu do 
Chyrowa, Sambora, S tryja i Nowego Zagórza; 
we Lwowie do Stanisławowa, Stryja, Nowego 
Zagórza i Sambora.

Przyjazd do Mowa, do Podgórza i do Podgórza przynankw:

3.05 po poł. poc. osob. Nr. 25 z  Krakowa
3.13 „ „ „ „ ly .  25 z Podgórza-Pł.

do Tarnowa. Połączenia: w Tarnowie do Sz-zu- 
u n a , Stróż- stąd do Jasła  i Nowego Sącza, 
f od 15 czerwca do 15 września także do 
Orłowa.

3.15 po poł, poc. os. sez. Nr. 49 z Krakowa 
S 27 „ „ „ „ „ N r  1029 z Pedg. Płasz.
b.34 „ „ „ „ „ N r .  „ z  Podg.-przyst.

cc Zakopanego i Babki kursuje od 15 czerwc" 
do 15 września włącznie z wozam' I, II i 111 
klasy wprost przechodzącymi z Krakowa do 
Zakopanego i Rabki.

6.10 wieczór poc. osob. Nr. 27 z Krakowa ■
6.21 „ „ „ Nr. 27 z Podgórza-Pł.

do Tarnowa, ma połączenie w Tarnowie do Stróż,
Nowego Sącza i  Jasła,

7.40 wiecz. poc. mierz. Nr. 463 z Krakowa
7.51 „ n n Nr. 463 z Podgórza-Pł.

do Wieliczki.
7.50 rieczór poc. osob. Nr. 6215 z Krakowa 

do Kocmyrzowa.
8.00 wiecz. poc. osob. Nr. 45 z Krakowa 
8.13 w, poc osob. Nr 1016 z Podgórza Pł.
8 20 „ „ B Nr. 1016 z Podgórza przyst.

na linię transwersalna przez Podgórze-Plaszow, 
Skawinę Suchę do Nowego Zagórza. Połą­
czenie i- Skawinie do Oswięcimu, a stam tąd 
dc W iednia i W rocławia, w Kalwaryi do 
Wadowic, w Snche do Żywca; w Zagórza­
nach do Gorlic; w Nowym Zagórzu d j Chy­
rowa, Przemyśla, Sambora, Sianek, Borysła­
wia, Stryja, 'Lwowa, Tarnopola, Stanisławo­
wa i Ławocznego.

8.38 wieczór poc. posp, Nr, 1 ? Krakowa 
do Ickan, Bukaresztu Konstancyi, a stąd okrę­

tem w*e czwartki i  niedzielo do Konstamy- 
nopola. Połączenie w Przem yśla do Chyrowa, 
Sambora, S tryja i Nowego Zagórza; we Lwo­
wie do Stanisławowa.

9.00 wieczór poc. osoc. Nr. 17 z Krakowa
9.10 „ „ „ Nr. 17 z Podgórza-Pł,

do Podwoloc~ysk * Ickan. Połączenie w Bierza-
uowie do A' ieliczsi; we Lwowie do Jawo- 
rowt tawy i,uKk.cj, 8ianisł»tvowa, Stryja, 
>  uwbgu Zagórza, Sianek i Sambora w Kra 
snem „o Rroduw; w Taruoptfn no Husia*yi 
Czortkowa i Kopyczyniec, w Podwoło zyskach 
do Kijowa i Odessy.

10.30 w nocy poc. osob Nr. 19 * Krakowa 
10-39 n » n Nr. 19 z Podgórza-Pł. 
do Lwowa. Połączenia: w B.erzanowie do W ie­

liczki: w RzeBuowie do Jasła, a stąd do No­
wego Zagórza i Chyrotea, w Przeworsku do 
D niow a i w kieranku Rozwadowa; w Prze­
myślu do Chyrowa i Nowego Zagórza, 

i i  10 w nocy poo osob. Nr. i9  i Krakowa
11.21 „ -  s » 19 * PodR*rza Pł.
do Wieliczki.
11.52 w nocy poc. osob. Nr. 47 z Krakowa 
12.04 „ „ „ Nr. 1022 z Podgórza-Pł
12.09 „ „ „ Nr. 1022 z przyst.
do Nowego Sącza przez Podgorze-Płaszów, Ska­

winę, -Suche, ma połączenia: w Skawinie 
do Oświęcima a stam tąd do W iatfnia; w Su­
chej do Żywca i Zwardonia; w Chabówce do 
Zakopanego i Sncliahorj; w Nowym Sączu do 
Orłowa Koszyc i Budapesztu i Stróż. Z K ra­
kowa dc Zakopanego kursują wozy wprost 
przechodzące.

z Oświęcima, Żywcs i Suuuej. Połączenia: 
Oświęcimiu od W iednia i Vrrot»awia; wSp;

12.50 w nocy poc. posp. Nr. 8 do Krakowa 
ze Lwowa, tamże połączenie od Jaworowa. Ra­

wy ruskiej, Stanisławowa i S tryja; w Prze­
myślu od Stryja, Sambora, Nowego Zagórza
1 Uhyrowa.

3.86 raro  pociąg osob. Nr 12 uo ^odgó. za-Pł.
3.4ó „ „ „ N r .  12 do Krakowa

z Podwołoczysk i ickan. Połączenia: w Kiasnem 
od Brodów; we Lwowie od Jaworowe, Rawy 
Iśusiic i, Stanisławowa i S tryja, w Przemy 
ślu od Nowego Zagórza Stryja, Sambora i 
Chyrowa, w Rzeszowie od Jas ła ; w Dębicy 
od Przeworska przez Rozwadów; w Tarnowie 
od Jbsła, Orłowa, Koszyc i  Budapesztu

5.02 rano poc. osob. Nr. 20 do Podgórza-Płasz.
5.15 „ „ „ Nr. „ do Krakowa
« lwawp. Połączenia: w Przemy Siu od Nowego 

Zagó.za i Cbyrowa; w Przeworsku od Roz­
wadowa.

5.45 r poc. osob. Nr. 1017 do Podgórza przyst.
6.52 r. „ „ Nr. 48 do 1 odgórza-Płasz.
6.07 r. „ „ Nr. 48 do Krakowa

linii transw ersalnej od Nowego Zagorza przez
Sucha Skawinę. Podgórze-Fłaszów, Połącze­
n ia : w Jaślo od Rzesz iwa, w Zagórzanach 
od Gorlic, w Nowym Sącza od Orłowa.

6.41 rano poc. posp. Nr. 2 do Podgórza-Płasz. 
6.50 „ „ „ Nr. 2 do Krakowa -
: Ickan Połączenia w środy i niedziele przez 

Konstancyę z Konstantynopola (okrętem do 
Konstancy i  codzień od Bukaresztu; we Lwo­
wie od Stanisławowa, Stryja, Nowego Zagó­
rza, Sianek i Sambora; w Przemyślu od No­
wego Zagórza i Chyrowa.

7.19 reno poc. osot Nr. 412 do Poagórza-PŁ
7.30 „ „ „  Nr 412 do Kranowa 
t Wieliczki.
7.4C rano pociąg osob. Nr. 6212 do Krakowa 

z Kocmyrzowa i Mogiły.
7.45 rano poc. osob N . 1033 do Podgórza prz
7.53 „ „ „ Nr. I0a3 do Podgórza-Pł.
8.10 „ „ „ Nr. 82 do Krakowa

w
Spyt­

kowicach od Wadowic; w Skawinie od Suchej.
8.34 rano poc. osoh Nr 18 do Podgórzs-Płasz.
8.45 „ „ „ Nr. 18 do Kłakowa

z Portwołoczysk 1 Icnan Połączenia: w Puawo- 
łoczyszi ch od Kijowe i OdesBy; w Borkach 
W ielkich o" Grzym-łowa; w Tarnopolu od 
Iwać pustych, Husiatyna, Czortkowa, Kopy­
czyniec i  Zbaraża, -v Krasnem od Brodówg 
we Lwowie ( Stan."ławowa, Stryja, Nowe­
go Zagórza, Siane a i Sambora ; w Tarnowie 
od Nowego Sącza, Stróż i Jasła.

10.28 r. poc. miesz. Nr. Iu61 do Podgórza przyst. 
likob r. „ n Nr. 1061 dc Płaszowa 
z Oświęcimia, m a połączenia w Oświęcimie od 

W iednia [ W rocławia; w Podgórzu-Płaszowie 
do Krakowa.

11,82 r. poc. miesz. Nr. 462 do Podgórza-Pł, 
11.35 i , „ „ Nr. 462 do Krakowa •
z Wieliczki; połączenie w Podgórzu-Płłizowie 

ud Oświęcima i Skawiny.
1.10 po poł. poc. osob. Nr. 6214 do Krakowa 

Z Kocmyrzowa i Mogiły.
1.19 po poł. poc. osob. Nr. 14 do J odgórza-Pł.
1.30 „ „ „ » Nr. 14 do Krakowa

ze Lwowa. Połączenia: w Przemyślu od Nowe­
go Zagórza, Stryja, sumboTi i Ghyrowi; w 
JaTO*łav:n od Sokaia; w PrzeworsLu od Dy 
nowa, w Rzeszowie od Jasła, y Dębicy od 
Przeworska przez Rozwadów j ud Nadbrzezia, 
w Tarnowie od Nowego Sącza, Stróż, Jasła  
i  Szczucina.

1.47 po poł poc. o i. sez. Nr. 1013 doPodg,-pTz 
1.52 „ „ „ „ „ Nr. „ do Podg.-Pł,
2.04 „ „ „ „ „ Nr. 44 do Krakowa,

z Zakopanego > Rabki kursuje ud 15 czcrwt 
do 15 września, włącznie r wozami i, II  i 111 
klasy, kursującymi wprost z Zakopanego 
i Rabki do Krakowa. Połączenie w Suchej 
od Zwardonia i Żywca.

2 24 po poł poc posp, Nr. 6 do Krakowa 
ze Lwowa. Połączenia: we Lwowie od Rawy

Ruskiej, Nowego Zagórza. Sambora Stryja 
i Stanisławów • w Przemyślu od Lhyrowa 
Sambora i S tryja; w Przeworsku od Rozwa­
dowa i Nadbrzezia.

3.19 po poł. pot. os. Nr. 414 do Podgórza-Pł, 
3.3<t , b „ Nr. 414 do Krakowa

z Wieliczki.

lazar csm y
w Krakowie, Sławkowska 8,

jedyny handel wyłączny cukrów i czeko­
lady deserowej z pierwszorzędnych fa­
bryk. Ceny najniższe. Zamów.enia z pro- 
wincyi uskutecznia się odwrotną pocztą. 

2610 3 5

H j  zasi»itze
na brylanty, złoto, sretiro, szmaragdy, wyku­
pi ie, a nast ipuio kupuje płacąc po tonach naj­
wyższych. IA, B rc n n e r ,  juoiier, Szpitalna 9. 

2062 14 25 - -

tf.U tueim  (Hessen-Darmsuidt).GNita Gtanft Dom Polski
otwarty od 1 maja. — Wygodnie urzą­
dzone piękne pokoje z balkonami, winda 
hydrauliczna, blisKOŚć łazienek, książki 
i gazety polskie. — Opieka d>a pacy- 
entów zapewniona. — Właścicielka He­
lena Szczepanowska — Adres: Bad- 
Nauheim, Willa Wanda, 1959 12 16

L wiBfleflski in s p iro w a ć  imt cżywaayrn
ma zawsze na sprzedaż w haruzo wielkim wy 
I orze bardzo piętnie, od zamożnych osób pocho­
dzące landa, połkiy te jedno i dwukonne kuczer- 
faetony wszelkiego rodzaju, lekkie kahryolety, 
browne i t. d. Kupuje też cało urządzenia 
rozebranych pojazdów za gotówkę lab przyjmuje 
w komisi kurol Fischer Wieden, II, P raters trasę 
72, Hotel Nordbahu. Te*. 20107. 2392 90 0

M e  mc ułufcltleli cfi&r, 
Mularzy I nandll nasion!

Jeżeli chcecie być obsłużonemi dobrze, Jzetel- 
n k  sumiennie, a  nie drogo przy najhluBzem 
, -kupnie nasion, to zwróćcie się z zaufaniem do 
(ków n ego  .u ia a u  nasion  6 . W eintranba  

w  Tarnow ie.
Osobliwośó: 0  wielkiej nile kiełkowania nasie­
nie buraków pastewnych. I 13O 10 12

4.17 po poł. pot. os Nr. 1011 do Podgórza prz.
4 25 „ „ „ „ Nr. 1011 do Podgorza Pł.
4.40 n n n n Nr. 42 do Kranowa

z linii ti araw eisainej od Nowego Zagórza, przez 
Suchę, Skawinę, Podgorze-Płaszów. Połączę 
nia: w Nowym Zagórzu od Ławocznego, Sta­
nisławowa, Tarnopola i Lwowa; w Zagó.za- 
nacl z Gorlic; w Jaśle od Rzeszowa- w Sączu 
od Orłowa; w Chabówce od Zakopanego; w 
w Suchej od Zwardonia, w Kalwaryi id Bie1- 
ska i Wadowic. Z Zakopanegi do Krak wa 
wprost przechodzący wóz I  D klasy.

6.10 wieczór poc. osob. Nr. 16 do Podgórza-Pł 
6’20 „ „ „ Nr. 16 do Krakowa

z Podwołocaysk i ickai. Połączenia; w Podwo- 
łoczyskath od Kijowe, i Odessy; w Krasnem
od Brodowy we Lwowie od Jaworowa, itawy
ruskiej, Stanisławowa, Stryja, Nowego Zagó­
rza i Sambora; w Przemyślu od Nowegn z.a 
górza i Chyrowa; w Jarosław iu od Sokala, 
w Przeworsku od Rozwauowa i Nadurzezia; 
w Tarnowie od Nowego Sącza, Stróż, Nowego 
Zagórza i Jasła  prze,- Stróże, a od 15 czerwea 
d„ 15 września ud Bi dapesztu i Koszyc. 
Orłowa i Szczucina, w Bierzanowie od W ie­
liczki.

6 35 w. poc. osob Nr. 464 do 1’odgórza-Płasz. 
6.50 w. „ „ Nr. M do Krakowa

z Wieliczki.

7.1C wiecz. poc. osob. Nr. 6216 do Krakowa 
Kocmyrzowa. i

7.59 w. poo. posp sez. Nr. 1001 do Podg.-Pł.
8.10 „ „ „ „ Nr. 102 do Krakowa.
: Zakopanego i Rabki, kursuje od 15 czerwc_ 

do 10 września włącznie z wozami I, II i III 
klasy wprost przechodzącymi z Zakopanego 
do Krakowa.

8.55 wiecz. poc. os. Nr. 1035 do Podgórza prz.
9.00 „ „ „ Nr. 1035 do Podgórza-PI.
9.12 „ „ „ Nr 34 do Kraknwa
: Oświęcima, ma połączenie w Oświęcimie od

W iednia i W rocławia; * Spytkowicach od 
Sierszy-Wodnej, Alwerni1 i Wadowic.

9.29 wiecz. poc. posp. Nr. 4 do Podgórza-Pł.
9.36 „ „ „ Nr. 4 do Krakowa

l Podwołoczysk I z Ickan PolącA nia: w Poa- 
wołoczyskach od Kijowa i Odessy; w Borkach 
wielk.„h od Grzymałowa; w Tarnopolu od 
Potutor, Husiatyna, Czortkowa i Kopyczy 
niec, w Krafnem od Brodów; we Lwowie od 
Raw’"  Rusalcj, Stani iławowa, Stryja, Nowego 
Zagórza, Sianek i Sambora, w Przemyślu u j 
Stryja, Sambora i Chyrowa; y Jarosławiu od 
Bełżca i Sokala; w Przeworsku od Dynowa 
Nadbrzezia Rozwadowa i Tarnobrzega; w 
Rzeszowie od Jasła; w Dębicy od Przewor 
ska przez Rozwadow od Nadbrzezia i Tarno­
brzegu; w Tarnowie od Budapesztu, Koszyc, 
Nowego Sącza, Stróż, Nowego Zagórza, Jasła  
przez Stróże i Szczucina,

10.30 wiecz poc. osob. I r. 24 do Podgórza-Pł.
10.40 wiecz. poc. osob Nr. 24 do Krakowa
1 Rzeszowa, połączeniu: w Rzeszowie od Jasła, 

w Dębicy ad Rozwadowa, Nadbrzezia i Tar­
nobrzega w Tarnowie od Budapesztu, Koszyc, 
Orłowa, Nowego Sącza, Stróż, Nowego Zagó­
rza i  Jasła  przez Stróże; w Bierzanowie od 
Wieliczki.

10.41 w. poc, osob. Nr. 1021 do Podgórza-mzys* 
10,47 w. „ „ N r  j021 do Podgórza-Płasz.
11.00 w nucy poc. osob. Nr. 46 do Krakowa
z Nowego Sącza prze Suchę, Skawinę, Poagó- 

rze-Płaszów; ma połączenie; w N. Sączu od 
Budapesztu, Koszyc, Orłowa; w Ohauówce 
od nakopanego w K alw aryi od Bielsk? 
iW i.dowic Z Zakopanego do Krakowa wprost 
p rz e c h o d z ą c y  w ó ł  I  1 II k la s y .

Metoda Oouiifa
najnowsza, r.ajozvbsza i najprakty­

czniejsza.
Używana w śzkolacii państwowych w  

Anglii i we Francyi.
Języka angielskiego udziela Wiliam B 

ta! der.
Języka francuskiego udzielą Roger de 

Brugiere. 2386 6 o
od 8 rano do 9 wieczór.

Bliższej informacyi udziela się w go­
dzinach od 2 do 5 no oołudniu.

SŁA W K O W SK A  £ 8 ,  U . PIĘTF1&

K  4 5 <hOOO
tytułem g/ownej wygranej w

13 ciągnieniach do Toku 1 3
aaje pięć następujących kuponów: 

iosu austr. czerwonego krzyża, 
lasu włoskiągo ozcrwufiego krzyża, 
loc,i węgierskiego czerwonego krzyża 
losu bazylika,
iosu sero. nanstw. (tytoniowego)

Najbliższe oiągnienie już
i n i a  1? maja 1903

W szystkie kanony w ilości pięciu razem za 
gotówkę E 712b lub na
32 raty utefrięczna po Ł-5G korony.

Po przesłaniu pierwszej raty  K 2'50 prze­
kazem otrzymuje kupujący dokument sprzedaży 
stemplowany, wystawiony piareg  przepisów 
ustawy, z ser yami i nume rami efektów uo Który eh 
ma wyłączne prawo gry i wszystkie wygrano 
są wyłączną jego własnością. 2624 4 4

Siali zastępcy miejscowi potrzebni wszędzie. 
Dom bankowy i kantor wymiany

i t -  ifeiiM .
Berno (Mor.) ul. Nowa 2C

»»

Pfiiycztó pienione
w każdej wysokości a la  oaz... o n< 4  do 
na skrypt dłużny a yorgMyeiataaA Iud bez < n- 
ręczycieli, spłacalne w 1 uw ieśm y 'ratącn «d 
1—16 la*. Baz ooła*y za pośrednictwo. Poż> 
ozki na realności na 3'/,*/, spłi *liss w 3 0 - 60 
lat, w najwYŻszych K lotach. W iększe czyn­
ności finansowe. Kzybkie i  dyskretne załatwię 
nie — Adminiatraiion des Bdraeu Courier, uu- 

d a p e s t ,  H a n p tp o B tfa c li .

Pożądań m arka na odpowiedź. Koresponden* 
cya niemiecka. 233b 6 10

L. 1199. 2614 3 3

Rozkłady jazdy w formacie kieszonkowym są 
do nabycia po cenie 30 ha!, na suacyach c. k. 
Koiei Państw ., u  konduktorów, jakoteż w K ra­
kowie w biorzb spedyoyjnem Bujauskiego w 
księgarni Krzyżanowskiego, w cuKierni Mau- 
riziego, w handlu Fiscnera (lim a A-B) i w han­
dlu Porębskiego i Zimle”a.

S f r S E P E ? .
Wydział powiatowy w Brzeżanadi 

rozpisuje niniejszem konkui-s iia dwu 
posady konduktorów drogowych z sie­
dzibą w Kozowie i Bizeźauach.

Z posadami temi połączoue są nastę­
pujące pobory roczne: płaca w kwocie 
1200 kor. i ryczałt na objazay w kwo­
cie 8()0 koron.

Kandydaci winni się wykazać:
1) me przekroczonym 40-tym rokicin 

życia; '
2) świadectwem zdrowia;
3) ukończeniem kursu koaduktoróv dro­

gowych przy Wydziale krajowym 
lub szkoły przemysłowej;

4 )  z n a jo m o śc ią  języków krajowych W 
słowie i piśmie; =

5) przynajmniej roczną praktyką przy 
budowie i konserwacji dróg.

Posady nadane nędą na jeden rok
prow.zorycznie. a po roku zad .waln.a- 
jącej służby nastąpić może stp.bilizacy*;

Ubiegający się o to posady .wh1’11 
wnieść 1 dania do Wydziału powiato­
wego najpóźniej do 20 czerwca b- 

Z Wvdziału Rady powiatowej 
Brzeżany, 3 maja 19u8 r.

Wiceprezes 
K o r d u b a  xa. P-

iCzny skład lalek i zabawek dla dzieci 
Plac (ftaryaciki 2.

C*>
co

" o

mlwiększy wybór la lek  —  gier tow arzyskich 
wózków dla la lek  —  kom  n a  biegunach etc.
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Źródła W;sły.
WiUe i mieszkalna oddzielne do wynajęcia — 
W iad.: Bogdan Koff, wiaśc, zakładu wodoleczn., 
W isła, s ta c ja  Ustroń, Śląsk aostr. 2559 7  8

Kam.enica
1 piętrowa narożna, w dobrym stanie, blisko 
kole , z a przystępny ( enę do przesiania. — 

Wiadomość: Rynek KleparsLi 1. 9, Marcin 
Homikowski. 25a6 8 0

panna zraelitka do u- 
UllCi £0ł£l£ azielaiila po<zątkowej 

Rani dzieciom na prowincję. — Zgio 
szenit przyjmuje Adolf Zimmcrspitz w 
Skawcach p. Mucharz, stacja kolejowa. 

2619 5 6

K a m i e n i c y
żrcduLj wielkości, w dobrym sianie, z długiem, 
poza plantami, pei-uknje się do kupna.

Zgłoszenia nieanonimowe pod W S. 25. po- 
»te restante Kraków, za okazaniem kwitu ia- 
eeratowego. 2634 3 3

W I Ł Ł A
n  piytr. o o oknach frontu. III piętr od 
ogrodu na wysokim parterze z JI piętr. 
oficyną 1 zamli szkaiemi suterenami, poio- 
żenie słoneczne, z ogródkiem przed do­
mem i z ogródkiem w tyle domu, z po­
życzka Bc.nku Krajowego, jest do sprze­
dania w dzielnicy IV w pobliżu plant. 
Zgłoszenia nieanonimowe pod J. S. 50  
poste restante Kranów, za okazaniem 
kwim inseratowego. 2635 2 3

Znakomitej jakości

K e& serwy m ięsn o  
I p&uiiety

poieca jedyna krajowa iabryka
A .  Ł L .I Ź Y M  S K 1 E G G

W  L l S k U .  2633 3 20

^  ppwocn wytazdn jest zaraz dc sprzeua- 
nia s k l e p  t< warów iorztnno-m ieszanych 

w domu pp. Bedoifeckioll !. 306 w Krzeszo­
wicach

Wiadomość w sklepie. 2499 4 6

4 0 . G P 0  k o r c m
w całjści lob częściowo do ulokowani? n„ h i­
poteki realności w Ki«.kowie lnb dobra ziem­
skie ma kancelarya aaw. Dra Piotrowskiego, 
Kraków, Śv». Ann, 11 . 24u2 5 6

nSrnłlhl w  stan te, bardzo
ililO 231. iul tan ia  i  na dogodnych wa­

runkach, a  takzi sklep korzenny do sprzedania 
w Lawinowi'). Wiadomość: Jan  ozaleski, Teu- 
ezyńska 6 w Krakowie w godz. pop. 2354 10 10

S k ła d  n a e b lf
iiowycn, używ. i ant., oraz rożnych przed­

miotów dekoracyjnych
M . T  e l e s z n i o k i e j
1938 ul. Szewska I, 10, I p. 13 o

skłuł \m m i  pianin 1 lismomum,
poleca tlo 99 onoilepsze Inifniinento

fum knUwyciL
Wyiąezne zastępstwo fabryk Bo- 
wadorfera, Ebrbara, Wirtha, Ro­
tkiew icza. Zarazem najpraktycz- 
niujsze krzesła do fortepianów.

Poszukuje się
domu dwu lub trzypiętrowego 
W pobliżu śródmieścia do kupna na 
.dogodnycŁ warunkach. Oferty nad­
syłać należy do Zarządu Głównego 
Towarzystwa Szkoły Ludowej, ulica 
Floryańska 15. 26&« 2 a

&ątm. i h i  , w  górach Beskid j J l .  Wygodnie 
u tząd ijny  pensjonat w w illi „ H a l a 44-. Mie- 
m&m u wtaje z i raymaniem światłem i po- 

ł&.w, '>d 5 kor. dziennie. Wiadomość: Zarząd 
„Kai* przez Ustroń, w "Wiśle. 201 9 17 27

Dla panny z posagiem
poszukuje sie me,ża na dobrem stano­
wisku Zgłoszenia do 15 maja do Ad- 
ministracyi „N. Reformy" dla „S ym -  
patyczsei I z r a e liilu 11. Pośrednictwo 
ewentualne będzie dobrze wynagrodzone.

2590 3 3

E h o t u  f c  i s f s .
Powiatowa Kasy dla chorych w Ja­

śle ogłasza konkurs na dwie posady
I. Urzędnika kancelaryjnego (kiero­

wniku biura) obznajmionego praktyczne 
z prowadzeniem ksiąg i rachunków w 
kasie chorych, za wynagroazenicm 144u 
koron rocznie.

Wymagany egzamin z rachunkowości 
państw., siła pierwszorzędna, oso Da po­
ważna, kaucja 800 koron w gotówce 
pożąaana.

II Konłroiora chorych w sile wiesu, 
rzutnego, obznajomionego z manipulacyą 
biuro? ą, pensja 1000 koron rocznie. 
Wymagana kaucya 100 koron.

Posady du objęcia od 1 sierpnia b r.
Podania wnosić należy do 1 czerwca 

b. r. na ręce Przewodniczącego Kasy 
Pankracego Goehrlego w Jaśle, przez 
Maro powiatowej Kasy dla chorych.

Jasłn, dnia 10 maja 1908. 2662 3 3

a k i d y  i  s i a t k i  <tu> t e n i s a ,  p i t k i  n o ż n e ,  b a l o n y  g u m o w e ,  h a m a k i ,  

k r o k i e t y  i  p r z y r z ą d y  g i m n a s t y c z n e  różnjcli feybtemów poleca naj­
większy wybór po niskich cenach — firma

Stefan Porębski, K raków
obecnie

- Un:a C-B.
2147 3 4

MfP# P5?iin
która ju i  cztery la ta  hyia nauczycielką domo 
wą, poszukuje zajęcia ou 1 czerwca 1 r. lub 
później. — Zgłoszenia ’T..yjmujo Administr. 
„N. Reformy14 nod C 2645. " 2645 2 3

Katolik
la t «8, z 25 letnią praktyką gospodarstwa 
rolnepo, w tern kilkuletnia praatyks dospodar- 
stwa rybnego, poszukuje odpowiedniej posady 
od 1-go lip ca b — Ogłoszenia listowne 
Wacław UniO&ki Szkoła Przemysłowa w K ra­
kowie. . 2507 2 2

Z  p o t r z e b y
tanio do sp-zedania wartościowe album marek 
za 70 K. Samo album nowe w irtosd 20 K. 
ZgŁ Wolska 28, II. p., of. u p. Typrowicza. 

2555 5 5

Kasy f celon
połkryty (najnowszy fason), oraz raeton uży­
wany do nabycia n lakiernika po? ozów Ste­
fan- Mądrego, Kraków. Franciszkańska 4. 

2657 2 6

R e a ln o ść
o 9 ubikacjach z małym ogródkiem 0- 
wocowym i parcelą budowlaną w śród­
mieściu w Nowym Sączu położona, jest 
z wolnej ręki do sprzedania. Wiadomo­
ści bliższej udzieli Apolonia Kreczyńska 
N. Sącz, targowica drzewna 732. 2589 3 3

Sklep korzenny
V.1 dobrym punkcie z powodu wyjazdu 
j e s t  ta n io  do sp rz e d a n ia . Wiadomość 
Sklep poste restante Kraków. 2028 3 3

Metodo Goldman-OfoJra
podręcznik samouczkowy dla języka międzyuar.

fcst-eriiiiu
wyszedł z druku i je s t do nabycia we wszyst­
kich księgarniach oraz u S ta r . Goldman: 
a  K raków .), ul. lio ryańska  26.

Metoda ta  umożliw ia nauczenia się Lspei anta 
. ciągu 1—4 tyg Cena K. 2; .  przes. K. 2'żo , 
Główny skład w ksii gam i i }. Gebethnera i Sp.

w Krakowie. 2094 8 3

Z z a  p łu g a
przez 2587 3 3

St Świdrygieiłc Świderskieao. 
Dziełko to omawia najbardziej zajmujące 
obecnie kwestye jak: Militar/zm, sto- 
Bunki sanitarne, podatkowość, stemple 
rządowe, centralizmi i jego skutki, ko­
leje żelazne, gościńce rządowe i mini- 

steryum robót publicznych.
Cena kor. 2 50. — Do nabycia 

w księgarni G. S e y f a r t h a  (Soyfartt 
i Czajkowski) we Lwowie, 

jak również we wszystkich księgarniach.

G r a m o f o n
całkiem nowy tanio do sprzedania. 8zlak 30 

II piętro. 2572 2 &

KoiiPn?&.
Przy Galicyjskich Akcyjnych Zakła­

dach górniczych w Sierszy jest do obsa­
dzenia posada drugiego Buchaltera z po­
czątkową płacą rocznie 2000 koron, 
wolnem mieszkaniem i opałem.

Płaca roczna może być w miarę kwa­
lifikacji podwyższoną,

Podania poparte dowodami uzdolnie­
niu i nabytej rutyny, oraz z wykaza­
niem curriculum  vitae, należy wnosić 
do Dyrekcji Galicyjskich Akcyjnych 
Zakładów górniczych w Sierszy do dnia 
25-go maja b. r. 2656 3 3

H a r m o n i k a  w P a C r o w a
Nowość i Wspaniała muzyka l

Instrum ent te r  można umieścić na aitanfe, na 
drągu, drzewie, budynku i t. d., a j pray 
m ii an wietrze dują jego tony i akordy pra­
wdziwą przyjemna nuyke. H aruom ks w.a.ro- 

wa je s t 28 cir, długa i kosztują 
ty lk o  3  K ty lk o  

W ysyła za zaliczką c. i k„ dostawca dworu

B A T w N S  0  K O \ U A D
Dom wysyłkowy w Briix Nr 1552 Czecńy. 

Zaząaać bog. Ilustr. polskiego cennika z prze.zło 
300C odbitek za darmo, onłatnie. 1943 5 10

D Ę B O W Y C H  wraz z kompletnem ułożeniem dostarcza 

ODDZIAŁ DRZEWNY tir my LANGROK (Kraków, Basztowa 27).

jak lat poprzednich — | otwarte jest od 
15-go maja pod własnym, zarządem wła-

ścicieli, 2721

Księgarnia D. E. Friedf Giną
K r i r k ó i^ ,  R y n e k  1 7 . 4̂93 5 15

Koron
A. Baumfeld. Andrzej Towiański i towianizm .  ......................   . 1’80

—  Sam na sam z duszą-kanłank^........................................... 1’60
Zr. Belmont. Lew Tołstoj, Źycio i dz!e ł a .............................................. 160

I>. E. F r ie ć le in a  B ib lio tek a  P o d ręczn ik ó w :
1. A. Loria. Socyologia, jej zadanie, szkoły i najnowsze

postępy kart . . . . . . . . . . . . . .  P —
2. D r E. Piasecki. Zasady wychowania fizycznego z 21

rycinami, kart..............................................................; l  —
3. St. Brzozowski. Wstęp do filozofii, opr.............................. n o

4— 5. D r J. K . Ingram. Historya ekonomii politycznej, opr. 2 20
6. M Olszewski. Historya malarstwa polskiego. Cz I.

(Do Matejki) z 29 ilustr., opr.............................  110
B . L ib e r a .  P o e sy e   .............. 2 —
M. L ig o c k i  P o e z y e .............................................   l -50
Z . M e d ź w ie c k i .  C z a r n a  p a n t e r a  ............................................. 320

—  tsego L ró iew . M ość B o a  D u s i c i e l  . . . . . .  3 20
S. Pruszyńska. Najdalszym, poezje ...............................   1-60
7. SopHca. Wojna polsko-rosyjska 1792 r .: tom I. kampania ko­

ronna Z licznemi kartami i p la n a m i......................................... 7 —
J. Szarota. Wyzwolenie S t Wyspiańskiego w stvsnnkił do jego

dzieł poprzeanich...................................................................................... 1‘20
D r Prvf. Si. Tołhczko. Co to są elektrony. Z licznemi ilu str .. . 1-—
E. Zecjadłoińcz, W  Oriowski i W. Topór. T e n te n ty ....................... 3'—

} "u n a h y c l a  w e  w s z y s t k i c h  K s f c j g a r a i a c h .

. ■'   'e-4 V-i" V'
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A D A M  Ł E K A S IE W IC Z  Kraków, Plac WW. Świętych 10.
otworzyi

Pum ie  obitidie z najlenizych mcteryałóu.
Pracując jako robotnik we wszystkich niem al stolicach Europy jak  w Loo- 
dynie, Paryżu. Berlinie, Wiedniu, Warszawie. Monachium, Genewie i wiola 
innych, raby ł potrzebnej rutyny, i :bytecznem będzie sprowadzać obce 
towary, gdyż zadowdi najwyDredniejsze wymagania i  tan. Publiczności, 
której łaskawym względom się poieca 2055 11 20

A D A M  Ł L R A S I E W I C Z . Kraków, P lac W W . Świętych 10.

ras
n
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NA MIESIĄC MAJ
Ks,i§garnia G GEBETHNERA i Spóiki w KraKowie

poleca •
Antoniem^. K . Fs.: .Nabożeństwo majowe . r T T  . . V T  7  r  . . R Ô SO 
Brentano Klemens: Zycie Najświętszej fcaryi, według widzeń siostry

Anny Katarzyny Esnmerich z e D r a r e ....................................................... „ 2‘—
Górka J. ks. dr. Cześć Maryj. O pobudkach i środkach nabożeństwa

do Najśw. Maryi Panny  ........................... ".............................  „ 4 —
Eołoicińsk? J. Ks.: K..3Siąc Iła* poświęcony E. Maryi Pannie . . .  ̂ 060  
Jelowicki A. Fs.: Miesiąc Kiary , czyli rozmyślanie na każdy dzień mie­

siąca o jej życiu, chwale i o p i e c e ...........................  „ 1*50
KrakovPski J. ks. Kazania na uroczystość, i nne święta Najśw. Mary

Panny, tudzież nauki majowe. Wyd. 3 - c i c ......................................... ...... 4-—
—  Nowe nauk! majowe ........................................................................  „ 12o
—  Wykład antyfony „Poif Twoją obronę" w 32 czytanych majowj ch „ 0 80 

Liguori Alfons św.r Nauki na uroczystości Najśw. Maryi P. „ i 60
— Uwieimenia Maryi  ............................................   „ 2a 0

Poiulicki A. ks. dr. Miesiąc
Kozmyślania majowe o sżka 

ciu i męce P. Jezusa 
Wentura Joachim: Matka Bo 

niej Przenajśw Dziew..
Wielogiowski W .: Nabożeństw 

Królowej korony polskie,
Do nabycia

uprawnions

$$1 sp6fys!i)y[l: l8jDit?yiii
ped firma

EL IZACAI CHrjUi ti EMEtbfE
przy u l. św . C ertrn cy  pod Nr. 4

wrąbie nod kontiolą komisy‘ Przemysłowej Tow. Lek. Kra]. polecone prze/ toz Tow

w e d y  m i n e r a l n e  s z t u c z n e
odpowiadając! składem chemicznym wodom R IL IN SK I/J. GES81li7LijEK8KJKJ JEL- 

r 'ERSKIFT YICEY, Ma RYENBADZKIISJ, dOMBURG, KiSSlNGEN tudzież

s p e c y a l n e  l e c z n i c z e  212 m  o
jak* litową, bromową, jodową, żeiazistą, kwaśną, oraz w o d y  le c z n ic z e  n o r m a ln o  

t  przepisu F-rof. J a w o r s k ie g o .  *
Sprzedaż cząstkowa w aptekach I rroguerykoh — Cenniki na żądanie franco

n i  M R 25J P

BROWARU PAROWEGO
FRANCISZKA PASZKA W BftYSOWIt

wysyła na zamówienie do każdej stacyi kolejowej z a  zaliczką następujące
gatunki ] iwa:

Ł 8 Ż a k  w beczitach 1, , /a, h  > Vs hektolitrowych,
M arcow e, napcrtow e, Bob, w beczkach 1, t/,, kL i t/g hektolitrowych, 

tudzież v.e flafcckach po 25 flaszek 7/ł0 litr. Iud 30 i'U,;LeŁ */io litr., zaś 
piwo bok we flaszkach 4/i litrowych, w skrzyni zawierającej 30 fiuszeł 
oryginalnych.
Piwo Grybowski. wyrabiane jest z najlepszego słodu bez żadnych inny ch 

domieszek, przeto zalecano bywa dla bezkrwisfych i rekonwa^scentów.
(Jennik; yysy ła  zarząu na żądanie darmo 1 opłatnie. 2&11 6 25
Przy łaskawych zamówieniach uprasza się o dokładny adres.

odznau] 
ujuytiir o .  - JZ s L h l s k d  p o g n e b e w y  

k i / A N A
przy bI iw. Tomasza 1. 4, tui prcj maci Saczq)aśskiai Filia: liit? Kcpruk L i  —  Jelefoa B  331

Zakłau poaejmuje się u itą d ie r pogrzebowych, oraz sprt i d —kia swłok u  wszystkich
krajów europejskich. 145 15 o

l O t Y N
c .  k .  Z t tk ła d  z d r o jo w y  w  G a l ie y i .

W Karpatach 600 m n p. m Klimat podalpejski, la? szpilkowy, ?’j so- 
kopienny.

U rodni le c z n ic z e : Z droje s „ Z d ró j g łó w n y "  i „ S io tw in k a "  s i ln 41 sz c z a w y  
w a p ie n n o  i m a g n e z y o w e  so d o w o -że laz is te . —  N a tu r a ln e  k ą p ie le  Z b e z w o d n i k ?  
w ę g lo w e g o . —  W sk a za n ia  t N ie d o k re w n o ść , n e n r a s te m r ,  b łęd n ica , c h o re b y  
s e r c a  i n a c z y ń  k -w io n o ś n y c h  e tc .

kąpiele borowinowe: Wskazania: Choroby kobiece, nerwoból, reu­
matyzm etc. * -

Zakład wodoleczniczy: Fiekwencya przeszło 8000 osób, 18 lekarzy. 
Sezon trwa od 15 maja do 10 paźdz ernika. —  Prospekty wymyła bezpłatnie.

V. k. zarząd zdrojowy.1912 4 8

Ż E O IE S T Ó tt w G allcyl n aJ  P o p r a d e m , 
P o cztu , te le g r a f  I k o le ]  

w  m iejscu .
Najstiniejsra szczawa żelezicta: kąpiele mineralne, gazowo-wodne, borowinowe, 
hydropatyczne, słoneczne i rzeczne w Popradzie. W bieżącym roku zaprowadzono 
kanalizacyę, wodociągi i elektryczne oświetlenie. Przerobiono łazienki, — do­
budowano 2 wille o 125 pokojach. Okolica należy do iiąiwrpa nir.lszyoh na Pod­
karpaciu. Lekarz zdrojowy: Dr Tymoteusz Piotrowski Woda zeg; - Towsb. lo 
nabycia we większych składach, oraz u zakładzie (.40 flaszek 15 K.) Trzy 
sezony: I. od 20 maja do 30 czerwca; II. od 30 czerwca do 1 września; 
IJI. od 1 września do 30 w ześnia. W sezonie pierwszym i trzecim cen;

kąpieli oraz mieszkań o 3O0/o niższe. 1885 11 30

L AKSMANK W KRAKOW IE
3 1 .  F L O R Y A Ń S K A  3 1 .

0
§0ae  
0  0 
0
0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 © 0

Zawiadamiam P. T. Publiczność, iż z dniem ?5 b. m. 
zmieniam piwo w  lianaf 1. moim

na najprzedniejszą markę P iiz n e ń sk ie ^ o  z browaru Mie­
szczańskiego B B., oraz p iw o  O k o cim sk ie .
Bufet zaopatrzony obficie w zdrowie i doborowe przysmaki. 
zl. co Firma została odznaczona najwyższej)! nagrodaMi. 
Kuchnia poć własnym zarządem. Potrawy smaczne i na świe- 
żem maśle. Obsługa szybka i uprzejma. — Gabinety i pokoje 

dJa większych zebrań i towrrzystw.
Handel bogato zaopatrzony w wszelkie artykuły spożywcze.

2U 0  5 5

Jest to nm i *
i  k tżd y  c ie rp ią c y  w ie  juź, że dzisirj Ge- 
k.ryczńośó w sztuce leczenia zajm uje pier­
w s z e  m ie js c e ,  jednak niestety lu d zo  wiel­
ka iloóć chorych nie wie, że także istnieje 
ju* elektryczny przyrząd do ciała, zapimocę 
atór"go każdy w bardio dogodny sposób 
może się sam elektryzować w domu,

E l  . E K T R O  -  V i T A  I  I f E S
ansG. p. 23912, w. p. 34972. p. n. p. 181785,

nazvw i się te r  przyrząd, którego działanie wypró­
bowane w wieln cierpieniach, mianowicie w nrr- 
wowości, neurastenii, reumatyzmie, w bólu piec i gło­
wy. w dolegliwościach żołądkr i jelit, chorobie se r­
cowej, porażeniach i osłabieni ac» wszelkiego ro­
dzaju wydało świetny skutek, a  liezre dama z po­
dziękowaniem, których oryginały znajdują się w 
naszej ordynacyi, dowodzą tego w  sposób n a j­

wspanialszy 2697
Każdy chory, którego zajmnje ten  sposób leczenia, 
niech pośle to ogłoszenie do nasz;! oidym cyi, a 
otrzyma bezzwłocznie w zaml n ięttj kopercie a  
darmo, opłacona, naszą 64 str. łbejmującą, ilustr.

StSIĄŻF.^ ZA DAIFMO
E l e k t r o '  t l t e r a p e n t f s e f c e  t e & i a & t i C E

W ie d c f , Ł, Neuei Marki Nr 14, I. Lłock AbL 38.

BJCH
m m

K u p o n  n a  k s i ą ż k ę  z a  a a r m e :
To - 14/5, 1998 -

E l ą k i r o - T h e r a p e u t l s c l i f *  © r d i n a ł o n  
W l e ń ,  I . ,  N e u e r  M a r k i ,  1 4 ,  I -  S to c k ,  A 1 .  3 8 .

Proszę przysłać mi dziełko: ,-Eine ibhandtang iiber modem. 
Elektro-Therapie44 za darmo opłatnie a zamkniętej kopercie.

Nazwisko:

Adres --------------- --------------------------
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Bom Mrotoy
% werandą oszkloną o -t-eeh pokojach, kuchni i 
pukoika na p ią te tku ; w bliskość domu znajduje 
się doskonała piwnica i budynki gospodarcze, 
t. j. drew utnia, cli.ewy. Kurniki i t, p., około 
d^mu d wnmorgowy ogro i  owocowy, jarzynowy 
i kwiatowy, kolo ogrodu przecho1 :i tor koleje- 
wy, a dworzer o 5 lin a t drogi tddalony ; m iej­
sc-woś bardzo piękna, 3 mile od Kraków i, 
cena przystęp la — z powodow familijnych do 
sprzedania, bliższych szczegółów z grzeczności 
u< zieli p. F i iicyau Woitych, Kraków, Poselska 
17, I I  p. Pośrednictwo wjtączone. z69o 1 5

Subjdkt cukierniczy
zdolny który pracował przeważnie po pierw­
szorzędnych cukierniach t( wn.ez i zagranicą,
poszukuje posad r CUKIERNIK" --oste
<• KJM* V

S d f f iM s
_Q  i iM = - ] £

10-

o Z l i i l U j
I ;lnego

Im J t o g r a ^ a
I g n a c y  S e m m e l ,  fotograf 
w Szczawnicy. 2701

1],,h T nnjinjfl ładnie umeblowane są 
lulj L |& ilijU do wynajęcia na lipiec 

i sierpień. —  Wiadomość Kraków, 
Podzamcze 28, parter, na lewo od godz. 
1—3-ej. 2698 1 3

Dnia 25  maja u. r. o godz. 9 rano 
odbędzie si j w Lądzie obwodom ym 
w Nowym Sączu l i c y t m c y a  
dóbr Jastrzębia część „folwark 

Stanisławów czyli Budzyń“ whk 677 
objętych. Wartość szacunKowa wraz z 
pizynaieżnościami 126.482 K. Warunki 
licytacyjne, protokół oszacowania, przej­
rzeć można w biurze Nr -57 tegoż Sądu. 
Majętność ta obejmuje obszar 220 mor­
gów — oddalona od stacyi kol. i mia­
sta Ciężkowice około 9 kim. W miejscu 
kościół, trzy szkoły, kółko rolnicze i 
poczta. Korzystne warunki do parce- 
lacyi. 2694 1 3

n .  rjn panien uzdolnionych w 
Uju j1 v krawieczyźnia do nra- 

cowni sukien damskich, u), św Anny 
1. 4, II. piętro. 2695 1 3

♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ < » ♦

; W  M M  • pim

I Z ^ i n i i n t t i  f t t ó y
Kraków, ul. św. Jana I. 13.♦

►
^  Wyłączne zastępstwo fabryk kra- 
t  jowyeh Stingla, Bremitza, Neubur-

♦  gera. sprzedaje po cenach bez-
♦  konkurencyjnych,
t  Przegrane dobrej marki zawsze na 

^  składzie. 2085 15 o ^

WILLA
wraz przynależuerai budynkami, parkiem 
i ogrodem warzywnym zaraz do sprze­
dania —  Wiadomość u właściciela 
Wiktora Suskiego, kupca w Krakowie. 

2601 3 4

B i l i
W  T A R N O W I E

poleca marmolady w najlepszy m gatunku, 
które wysyła w puszkach a 5 klg za

-  zaliczką. — 2659 3 4
Morelową . . klg. a K 1'60
Renglotową . . „ „ „ 1‘60
M alinową  
I o rzeczko wą 
Tabłkową . , 

Owocową . ,

1-60 
160  
1 20 
1 2 0

PI  H j l l  W i ł
1  w KiakGwie. 11I. ZwimptlM 1. 3.

2066 2 10

K a p u s t ?  K i s z o n ą
la jakości 100 Kg brutto K 7-50, ogór­
ki w occie wysyła za zaliczką Ant. K. 
Linek, Znojmo (Morawa). 2355 10 10

Kwitło w lecie na wietrzyku, 
Wybielono na trawniku,
Teraz cicho leży w skrzyń-,
Jako chluba gospodyni.

J ax  otrzymuje się  bieliznę i suknie jakby nowa?
i^rzez pranie

M y d ł e m  S c h i c h t a .  
M y d ł o  S c h i c h t a

jest z poręczeniem zupełnie czyste 
i nie zawiera żadnych szkodliwych 

domieszek.
Prawdziwe tylko z nazwiskiem Schicht 
w prasowanych kawałkach luźno lub 

w pudełkach. 2072 4 4

P A T E N T Y
wyjednywa we wszystkich państwach 

inżynier S . DZB.lSlSRI 
prsez c. k. R tąd  mianowany i zaprzysiężony rzecznik patentowy. 
WledM, VII., Lindengasse 2. (Telefon 5662).

l i  N f j f f  w Wiedniu jako cel postawiła sobie dążenie do możliwie
I. Jl i .L  wKib r u i  pełnego, bezstronnego odtwarzania obrazu pracy narodu 
polskiego w wszystkich dziedzinach życia. A więc życia politycznego, gospodar­
czego, społecznego i literacko-artystycznego.
i i 1 ^" rrtll) B f t t ł  zaPrasza ^0 pomocy w owych zabiegach ustawicznie roz- 

t U i l l . a )  t r U d l  ma.te wybitne osobistości na polu politycznem, ekonomi- 
czn^ra literackiem, posłów do Rady Państwa i do Sejmu, dyrektorów instytucy- 
finansowych i przemysłowych, publicystów i krytyków, światłych obywateli kraju, 
znanych z znajomości stosunków.
D n l H f c f l l O  z za(1oivolemem może wykazać, iż w latach 1906—1908
* Ul l i l i i  Ib t  u i  na jej'Szpaltach wypowiedzieli swe poglądy bądź pod 
formą artykułów, bądź pod formą wywiadów.

Gubernator Banku Austr.-Węg. Dr Leon Biliński; prezes Koła Polskiego, 
l)r Stanisław Głąbiński, minister Dr Ebenhoch; prezes Rady Narodowej, 
Tadeusz Cieniski; posłowie; Dr Gustaw Roszkowski, Juliusz Giżowski, 
Dr Natan Seinfeld, Jan Wojtyga, Dr Józef Gold, baron Roger Battaglia, 
Dr Natan LOwenstein, Jan Zarański, Jan Zanjorskij Dr Franciszek Toma­
szewski, Dr Lndoraił German, Dr Godzirair Małachowski. Dr Mikołaj 
Hlibowieki, Dr Oleśnicki, Kurator naczelny Leopold Stemer, Di Karol 
Chiari, Józef Schraffl, Jmdfich Mastalka, Dr Giinther, Dr Stefan Licht, 
Dr Demel, Dr Sylvester; profesorowie uniwersytetu: D - R. Załoziecki, 
Dr O Balzer, Dr R. Zuber, Dr Maryan Zdziechowski, D»* Władysław Wi- 
twieki Dr Angust Sokołowski; dyrektor Banku krajowego, Dr Alfred 
Zgóiski, dyrektor Włodzimierz Eminowicz, Dr Stefan Bartoszewicz (Lwów), 

'D r Szczepan Mikołajski (Lwów), Marya von Glaser, dyrektor Dr Jan 
Lanty Steczkowski, Dr Stanisław Stroński (Paryż), Kazimierz Woźnicki 
(Paryż), Grzegorz Smólski (Wiedeń), Sygfryd Lindner (Wiedeń), Alina 
Swiderska (Lwów), Juliusz Tenner (Lwów), Adolf Chybiński (Monachium), 
Marya Chybińska (Monachium), Dr Edward Goldsclieidcr (Wiedeń), Dr 
Oswald Byk (Wiedeń), Dr Feliks Koneczny (Kraków), Władysław Za- 
bawsk (Cieszyn), dyrektor Zygmunt Woblmann (Lwów), Antoni PotocKi 
(Paryż), Dr Kazimierz Jarecki (Lwów), i wielu innych.

D fllf lA T h C  przedstawi się tedy zajmująco nie tylko dla Niemca.
I I  U l J l  l i t  U M  lecz także i dla każdego Polaka. W każdym numerze
znajdzie or artykuł},, zasługujące na przeczytanie z uwagi na osobę autora
i wypowiedziane przez niego poglądy.

B  i f ł  na P0Par,cie materyalne wśród społeczeństwa pol- 
r U l l l u l I l b  t l i  skiego pod formą prenumeraty, gdyż tylko takie poparcie
umożliwi redakcyi rozsyłanie bezpłatne pewnej ilości egzemplarzy binliotekom, 
redakeyom i pontykom cudzoziemskim.

wychodzi co środę w objętości 8— 10 stronic dużego 
f U l U U i j !  : i U  1  formatu pod redakcyą A d a m a  ł o w i c k i e g o  
i  O s w a ld a  O b o g ie g  ,.

Prenumerata l O  K  rocznie; 5  K  półrocznie. 2446 9 3

Redakcya i Administracya; W i e d e ń ,  V III  1 ,  L & n g e g a s s e  1 4 .

TEA TR  ROZfiSATTOśd
w  Parku K rak ow sk im  
P R O G R A M

od 1 di 15 maja. Zmiana obrazów I komedyjki c« sobotę 
• he Greatłi Turonto-Troupe, najsławniejsi atleci 
^wiata, akt sensacyjny. Les 5 hamoneurs, naj­
lepszy duński kw:n tc t transformacyjny. C harht 
Uherber, niezrównany iluzyonista, przedstawi­
ciel sylwetek cienistych i żongler pochodniami. 
NflWfKÓ l Panem doinu", krotocliwila
IIU U ch . w 1 akcie na tle  stosunków kra­
kowskich. The 5ayton's, Ludzie-krokodyle. C«- 
cylia de Chaay, tea tr psów, polowanie na jele­
ni-. Les i  Papiiloi.8, tercet wokalno-taneczny 
Bloskop amerykański, sensacyjne żywe fotograf.e. 
Kierownik art.; Rud. FranziaK. Kapelmistrz: 

St. Czyżowski,
P o czą * eh  o  g o d z . 8  t i ie c z ó r .  

Bilety Lee nadwyżki są wcześniej do nabycia 
do g. 6 w cukierń- WI Brzeziny "róg nl. Szew­

skiej 1 Rynku. 24C3 14 0
W  każdą niedzielę i święto: Koncert orkiestry
" Czyżowskiego nod osobistym kierownictwem 
Po przedstawle/mi codzienno w sali restaura­
cyjnej KONCERT tejże orkiestry do godziny 

1-szei w nocv. — W stęp wolny. 
R E S T łb K A C ia  REhÓMOWANA.

udzielają lekcyi osobnych i zbiorowych: 

F r a i i o n z  z wyższ. wyksztah

A n g l i b  z wyższ. wykształ.

z wyższ. wykształć

W i c f h  z wyższem wykształć. 
K rhkdw , rForyaid sk a  25, I p.

2363 10 10

PANNA
izr , bieg.a w koresp. polslfiej i niom. pi. 'ąca 
na maszynie, potrz6t»na od i-go czerwce. Pise­
mne oferty pod ad r,: Polonia, skład amer. ma­
szyn ao pisania, Kraków, Basztowa 19. 2701 1 -2

lUw. Dr GoUlfluss
■ w  B ą M cy  

poszukuje rutynowanego kon- 
cyp ien ta . 2705 1 4
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ZiedDoezgee aostryackie akcyjne Towarzystwa agi patowe

„ A u s t r o - A i n e M c a n u * *
Generalna ageneya dla Oalicyi i Bukowiny, oraz za­

stępstwo austr. i p. n, Lluydu

G O L B L U 3 T  i  S K A
K r a k ó w ,  u l .  L u b i c z  I . 7 .

Regularna i bezpośrednia komunikacya z Au- 
stryi do Ameryki, Kanady i t. d.

Trzymajmy się zasady; HSWÓ) ń e  sw e g b M. 
Kto więc chce jechać, niech się uda tylko do fiimv krajowej: 

Beneralna Ageneya dla Galicyi i Bukowiny i sprzedaż kart okrętowych

f t A l f f l l f i e ł  i  U  i K raków , J . Itob icz 7, 
w u u h I U S I  A l i n a  n a p r zec iw  d w o rca  k o le jo w e  po;
Lwdw, nlica Na Błunie 1. 2 — Czerniowco, Biody, Nadbrzezm, Podwołoczy.ks, 

Szczakowa, oraz wszysWie prowincyonalne age-eye. i40  17 O

piątek po południu 5'22 osobo­
wym przyjeżdżam do Krakowa.

Proszę wyjść na dworzec*. 2712 1 2

1376 19 0

100 t y s ię c y
Metrów siatki drucianej mamy . w tym roku do sprzedania. Ceny wy­
jątkowo niskie —  dostawa najszybsza. Bramy kute, słupki wyrabiamy 
w -własnej fabryce, Biuro techniczne Unwersum, Kraków, Basztowa 1 9 .

I I c K c ^ I l*

©
©
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©
©
©
©
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©
©

korespondent polsko ■ niemie- 
-cki będący na posadzie na pro- 
wincyi, praernie uzyskać posadę 

r w Krakowie. •
Zgłoszenia listowne pod 

„ P r o w in c y a  27250“ przyj­
muje Administacya • »Nowej 
Reformy« 1 2720 1 3

Potrzebna zaraz
p a n n a

■zdolna w ekspedycyi. Cukiernia Adama 
Piaseckiego, Długa 10 . 2715 1 6

poszukuje urzędnika do biura i do po­
droży, za stałą płacą, dyetami w pod­
róży 1 osobną tantyemą, a przy stabih- 
zacyi przyjęcie do funduszu emerytal­
nego. Reflektuje się tylko na osobę in­
teligentną, uzdolnioną do akwizycyi i 
organizacyi, a pierwszeństwo mają kan­
dydaci, którzy mogą wykazać zdolności 
w tym zawodzie.

Szczegółowe oferty z określeniem 
wii-tu i życiorysu pod napisem „P rzy - 
8do3ć“ postf restante Lwów. 2672 l 2

P IE R W S Z O R Z Ę D N A

KAWIARNIA
ZOSTAŁA O TW A ETA
FRZTOŁ, DUNAJEVSRIEOO Ł. I

a róg KameUckiog w M t j ś e .
. - i . f  ■ -1 * 0  a  * '

LOKAL NA KhBTERZE, FRONT NA PLANTY.

M sjrzeźifflia
elegancka willa, murowana, około 20 
ubikacyi z komfortem, wodociąg, łazien­
ka, ogród, i t. d., całość parceli prze­
szło 1000 sążni objęt., 25 minut od Ryn­
ku kraKowskiego. Pośrednictwo wyklu­
czone. Zgłosz. nieanonimowc: N. W 38 
poste restante Kraków. T 2429 7 10

K u p l ę
>. iozparcclowanego majątku ładny dwór 
z dużym ogrodem, ładnemi budynkami 
i kilkadziesiąt morgów pola. — Zgło- 
szejiia: Rolów. dwór, poczta Dobro- 
Wlauy. 258l 3 12”

Refiiność
murowana narożna, o powierzchni 1400 m a 
95 m frontu, blizko i-ynka, w Czi ilnicy I pu­
szona, jes t do sprzedania lub zamiany. Zgtc- 
szenia pisemne pod R. R. przyjmuje handol 
W. Rutkowskiego, Szczepańska 11, '2627 4 4

2711 1 3

u  a

L. 1291 2660 2 3

E o K & u r s ,
W ydział Rady powiatowej M’ Tarno­

brzegu ogłasza niniejszem konkurs na 
posadę inżyniera powiatowego.

Do posady rej przywiązane są nastę­
pujące pobory:
a) stała płaca roczna 2400 K;
Ł>) dodatek na mieszkanie 600 K;
c) roczny ryczałt na objazdy 1200 K;
d) ewentualny dodatek drożyźuiany.

Ubiegający się o tę posadę winni 
wnieść najdalej do 1 lipca d. r. ha ręce 
Wydziału powiatowego należycie udoku­
mentowane podanie, do którego należy 
dołączyć:
1) m e try k ę  chrztu na dowód nieprze- 

kroczonego 40 roku życia;
2) świadectwo złożenia z dobrym po­

stępem dwóch egzaminów państwo 
wych z inżynieryi;

3) opis dotychczasowego zajęcia, wre- 
szcie

4) dowód odbytej pi akty ki przy budo­
wie dróg i mostów.

Z Wydziału Pady powiatowej
Tarnobrzeg, dnia 8 maja 1908.

Prezes.
IT/Y l«/4 i l  % MM Ił <

Z  D m ł i u u i  L i t e r a c k ie j  w  K r a k o w ie ,  u l.  J a g ie l l o ń s k a  1 0 . fU ąlu a  drukarni h  E . Górak,


